We Lwowie Niedziela dnia 19. W 


Nr. 215. nia 1680. 


WYCHODZI CODZIENNIE. 


płata wynosi we Lwowie rocznie 18 sk. — pól- 
rocznie 9 złr. — kwartalnie 4 sł, pO ont. — miesięcznie 


1 zk. pO cnt. 

Z przesyłką pocztową w Państwie Austrjacki 
rocznie 24 złr, — półrocznie 12 sir. — kwartalnie 6 
miesięcznie 2 złr, 


7 przesyłką pocztową sa granicą: do całych Niemieo 
rocznie 50 marek — kwartalnie 12 marek 5 sgr .—- 


Francji, Angli, Belgji. Włoch i Szwajoarji rocznie 
franków — kwartalnie 20 franków. 


Numer kosztuje 10 centów. 
Manuskryptów Redakcja nie zwraca. 
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| Lwów 18. września. 
Podxóż każdego monarchy po krajach 

jego berfu podległych, nigdy nie jest bez 

celu i beż: pewnych dażności, odnoszących 


się bądź dd, spraw całego państwa, badź 


do potrzeby bliższego zapoznania się z isto- 
tnym stanem tej lub owej prowincji. 

Podróże przeto monarsze dają powód 
opinji publicznej do rozlicznych kombinacyj, 
nastrajanych czy to na ton pokojowy, czy 
wojowniczy. 

Cesarz Franciszek Józef I. odbył w tym 
czasie prawdziwie tryumtalną podróż przez 
Czechy, M»rawę, Wielkie Księstwo Krako- 
wskie, Galicję i Bukowine, witany wszędzie 
z całą bezinteresowną serdecznością, i pełną 
wdzięcznością swoich ludów. 

Niezwyczajne to zdarzenie, a w Szcze- 
gólności odwiedziny cesarskie w naszym 
kraju, dostarczyły dziennikarstwu palnego 
materjału. Dzienniki przeto zagraniczne i 
znaczna część austro-węgierskich, upatrują 
w tej podróży przygotowania do wojny, 
której pobudką będą zawikłania na Bałka- 
nie, a osią operacyjną teren ziem pol- 
skich. 
W przekonaniu tem utwierdzają się tych 
poglądów dzienniki odwiedzinami cesarza 


twierdzają rady tyle nam życzliwego mo- jenerałowi z pięknej tabaicory zdobnej bzyłaniami, 
narchy. Z ża ŻE t ik 

i dw EP | „Podczas całego pobjiu swojego 0- 

Rady te streszczają się w przemówieniu wje jenerał: adjutant albodhńskij, ne mówiąc już 

do deputacji reprezentacyj powiatowych nie o Najwyższej przychylności i wzgl 
kraju, w którem cesarz podnosi potrzebę  narchy („kromie Awgusriejszej wni 

wytrwałej i usilnej pracy około dobra i | Płagoskłonnosti") doświadczał pełnych 


: F ć ; nia względów i uprzedzająłżej grzeczm 
rozwoju materjalnego bytu kraju, CO je 8 (| strony wszystkich osób rzążowych, jako 


osti i 
owa- 


jednem z najgłówniejszych zadań leżących do dworu. Gdy wyjeżdżał na 
i obowiązków chwili, i jedną Z| przebywał na ulicach tegoż publiczgość ró- 
najpoważniejszych rękojmi pomy-|wnież okazywała mu wszędzłe wy- 


ii miedowierzani jego, wzylędom narodu — jesi wy- 

mysłóm bez sensu; Że cały jak jest maród, po- 
cząwszy od najmniejszego dziecka, a skończywszy 
polityce|na najstarszym, uważa go za swojego ojca i do- 
Wszyst: |broczyńcę... Sprytni tedy prowodyrzy wszystko 
kie inae, po części tendency.ne doniegiebia — jak |przewidzieli i wszystko przygotowali”... 


Soki szacunek i powst żani 
Dalej idzie wyliczenie Pzyżów, TOS 

putacji pułkowej, a nareszcie koniec: 
„Takie są dokładne wiadomości Æ 

pana głównego naczelnika w Krakowie. 


ślnej przyszłości. Po tych wielkiego 
znaczenia wyrazach dodał łaskawie monar- 
cha, że w takiej pożytecznej pracy rząd 
nie odmówi swego życzliwego poparcia. 

Ta rada i to zaręczenie pomocy monar- 
sze, przemawia silniej do nas, niż wszystkie, 
czy to nam przychylne, czy wrogie głosy 
dziennikarskie, niż wszystkie broszurowe 
projekta wojenne i ztąd snute dla nas na-| 


ych de- 


napr. o rozmowach generała z różnemi osobami, 


rosyjskie, a z rosyjakich polskie, wydhedzące 
Qarstwie Polskiem — są prostym wymysłem”. 
Znaczy to, że niby nieprawdziwą 


pokręca wasa, przegląda się, jakby w lustrze, ezy 
piękni, i podtrzymując jedną ręką ogromne 
karabele zdaje się jej, że jesu w siódmem nie- 
bie*,..... (w oryginale nie karabele, lecz „kara- 


poprawić; 


ile może być tłumaczeniu pr. R. Dz. P.) 
„Ale wszystkiego tągo jeszcze za mało. Trzeba 


to lub jjeszcze oszołomić sąsiadów przywiązaniem swem |tom, 


do dostojnego monarchy, a z drugiej znów strony 
ihyło temuż monarsze dowieść, że nieutność 


„Wnet się posypały artykuły dziennikarskie 


o których pisały gazety sagranicznę, a z nich |siejące jak najgorętszym patrjotyzmem i jak naj- 
w|jwiększą wdzięcznością powinną 


dla cósarza au" 
strjackiego, jake dla jedynego monarchy, który 


rozmo-|WIaż z swoją dynastją broni interesów Polski, 


dzieje, bo kto w tych słowach cesarza u-,wa generała z p. Zyblikiewiczem, a naka teg, przyczem nie obeszło się bez maóstwa najdzik- 
wr. 


Wienerem. Ale mniejsza © to. 
najbardziej w oficjalnej tej relacji us 
o zachowaniu się publiczności krakow. 
dem generała. Widocanie został 
ślnie, dla sparaliżowania tezdeneyj 
wych uwag pismideł katkowskiego TO 


uwagę 
mówiący 


słośli- 


mie się doczytać właściwego im znaczenia, 
ten się zgodzi z nami, że tylko naród silny 
rozwojem zarówno materjalnym jak i in- 
telektualnym, może być pożądanym soju- 
sznikiem z prawem żądania odwetu za u- 


a 


sługi woje. wodzi, że polityka rosyjska vaika obąqtkie wazy- 
I dlatego mając słowem życzliwego nam nekiena y ton lubog ABY iror- 


monarchy poręczoną pomoc rządu, obowiąz- 


szych, godnych prasy polskiej, insunuacyj na Rosję j W 


i jej zdradziecką polityką. Następnie zjawiają się 
jak najenulsze odezwy przewodzców, głoszące © 
wielkich politycanych reformach i dobrodziejstwach 


ćesarza dla wszystkich w ogóle Polaków, a w 


B, 60 do- |SZozególności dla austrjackich; waywa się w naj- 


siiniejszych wyrazach polski naród do nesazanią 
cessrza w imie przyszłego — a naturalnie chime- 
rycznego — przewrotu (t. j. zmiany, zmian) w 
Polsce, a nareszcie dla wyrażenia głębokiego po- 


Biuro administracji 


U 


Wilhelma w Ischl, konferencją ostatnią kiem jest naszym pracować całem wytę- 
Haymerlego z Bismarkiem, szczególną kor- żeniem połączonych sił narodu nad polep- 
djalnością dworu berlińskiego w podejmo- Szeniem bytu materjalnego, i jego nieod- 
waniu arcyksięcia Rudolfa — w koń:u nie- Stępnej towarzyszki, oświaty narodowej. 

zwykle wielką koncentracją wojska wszel-| Tak uzbrojeni możemy spokojnie wy- 
kiej broni w obozach pod Mościskami icha- czekiwać chwili, w której nas wezwią do 
rakterem zarządzonych ewolucyj. Do podnie- innej pracy inne od dzisiejszych okoliczności. 


U 


( Złość w kłamstwie szuka pociechy 
skiek 


dziennik Nowoje 
| naród : 


pa ważania, pagano ZA dolis. ustanowienie „pocze* 

NE F tnej*, czyli tax zwanej „honorowej* straży, na 

nNowoje Wremia” o „uroczystościach którą włożono obowiązek przestrzegania ie 
krakowskich. i ochraniania bezpieczeństwa osoby monarszej. 


Postanowiono sformowanie policji na całej drodze, 
który przejeżdżać ma cesarz, i ażeby ta policja 
przez cały czas jego pobytu w Krakowie, spełniała 
obowiązki swoje. Powiedziano — i zrobiono." 
„łakomi do wszelkich bez różnicy uroczystości 


taką więc 
uraczył 


relacją o uroczystościach krakow 
Wremja „prawosławay" awój 


cenia tej wrzawy wojennej przyczyniło się 
toż samo nie mało przemówienie Varnbil- 
lera, byłego ministra Wirtemberskiego, do 
wyborców. Przyjaciel ten i poufny Bismar- 
ka uważa wojnę Niemiec z Rosją jako rzecz 
postanowioną, 

Broszura pseudonima „Sarmatieus* o- 
głoszona pod tytułem Der polnische Kriegs- 
schauplatz, której" drugi zeszyt niedawno 
omawialiśmy, obrabia już plan kampanji z 
Rosją w różnych kombinacjach przymierzy 
stron wojujących a w duchu podobnym, 
choć z innym bo chimerycznym rezultatem 
traktuje tę sprawę broszura, wydana 15. 
m. równocześnie w Wiedniu i w Paryżu 
od tytułem: „Za Pologne et les Habs- 
bourg." ~ : 

Wszystkie te objawy wojenne, z po za 
których wygląda zawsze sprawa obchodzą- 
ca najbliżej każdego Polaka, nakazują nam 
mieć się na baczności, aby nie uledz złu- 
dzjeniom ze szkodą tego, cośmy dotąd zdo- 
byli roztropnością polityczną, na pożytek 
kraju naszego, a tem samem i dla przy- 
szłości całego narodu. 

/ Doświadczenie nabyte stoletniemi zawo- 
dami doradza nam przeto wyczekiwać spo- 
kojnie chwili, w której pomoc nasza okaża 
się tak cenna, że nią okupimy ideały na- 
are, zagwarantowane przez poprzednie 
„Pacta conventa," a nie jak dotąd o- 
bietnicami nigdy  niedotrzymanemi; i dia 
tego nie wolno nam zważać na płoche u- 
mizgi dziennikarskie, ani na czcze projekta 
broszurowe, ani też na fata morgana dy- 
plomatyczne; złudne te bowiem nadzieje 
odciągnę nas od pracy nad szczęśliwie roz- 
Drczętym rozwojem oświaty ludu i własnej, 
i powstrzymają w zabiegach około podnie- 
Bienia dobrobytu społecznego. 

A że praca w tych dwu kierunkach, 
jest wśród obecnych okoliczności i przygo- 
towujących się wielkich wypadków enro- 
„jjskich najbardziej nam potrzebną, po- 


| Cesarz w Kołomyi. 


Świetnie przybrała się Kołomyja na przyjęcie 
za. Kolosalne piramidy z zieleni z chorągwia- 
mi u szczytu wznosiły się okazałe po obu stro- 
rągwie, 


nach dworca, przybranego t 
festony, cyfry i kwiaty egzotyczn jazdu do 
miasta wznosił się łuk tryumfaln stosownym 
napisem ; oała przestrzeń drogi, którędy  przeje- 
żdżać miał orszak cesarski, wytknięty był maszta- 
mi o różnobarwnych chorągwiach, miasto przy- 
ozdobiło się także chorągwiami, a u wstępu ulicy 
Zialonej, wiodącej na wystawę, znów dwie kolo- 
salne piramidy zielone witały spodziewanegó go- 
ścia stosownemi godłami. Rankiem we Środę ruch 
był w Kołomyi niezwykły — od świtu traktem 
Kuyckim od Prutu i wszystkiami zresztą drogami 
SA ku miastu ludu gromady w różnobarwnych 


jach, w guńkach hueulskich, w sierakach, ko- 
ety w kora.ach, w dukaczach na szyi, w uro- 
Okysto Grainowanych koszulach; każdy przybrał 
poj odświętny, a każdy przyspieszonym podążał 
rokiem, pędzony ciekawością niezwykłego w Ko- 
łomyt widoku. Z wszystkich stron zaczęły też 
przybywać powozy okolicznej szlachty, | wszędzie 
hrzemuwały się okazałe | rółnobarwne stroje pol- 


i 
| 


(0 Albiedyńskim w Krakowie, 


| 


i 


Baczając wstęp, podajemy ciąg, dalszy, opiewa-|itów i całych gromad przeróżnych 


jący tak: 


najłaskawezem przyjąciem. Po aadjencji przedsta- 


wioną była Jego Cesarskiej Mości depauicja biot- | 


gorądzkiago pułku amiT" 

„Przedohiadowa pora dnia iege upłynęła na 
wizywach i przyjęciu osób dostojnych. Pemiędzy 
innymi przyjeżdżał prezydent miasta dr. Zyblikie- 
wicz z zaproszeniem na bal w Sukiennicach ; za- 
proszenia tego generał nie mógł przyjąć z powodu 
naszej żałoby dworskiej..* 

„O godzinie 6. wieczorem był obiad u Oesa- 
rza, na którym generał Aibediński zaproszony zo- 
stał usiąść po lewej roce Cesarza a Arcyksiążą 
Albrecht siedział po prawej ręce. Zaszczyconą Zo- 
stała też zaproszeniem na obiad pułzowa depu- 
tacja, i adjatant generała, rotmistrz Jasykow. 

„Wieczór generał przepędził u rodziny Na- 
miestaika, hrabiego Potockiego. 

„Na drugi dzień 21. augusta (2. września) 
był przegląd wojska, które nie miały brać udziału 
w zamierzonych pod Przemyślem manewrach. (e- 
sarz zaprosił jenerała na przegląd, w czasie któ- 
rego jenerał znajiował się w najbliższej jego świ- 
cie. Dnia tegoż powtórnie był zaproszony na objad 
cesarski, na którym siedział po prawej ręce Gesa- 
rza. Po skończonym objedzie wiele osób z arysto- 
kracji polskiej zapragnęło być mu przedstawione. 
mi, za pośrednictwem hr. Potockiego. 


„Dnia tegoż przedstawiło się mu dwóch ko- 
respondentów redakcji Deutsche Zig. i Fresse, 


Teeme R a U 


Dniewnik warszawski wydrukował oficjalne |sokiego gościa itd, — Fonury, 
sprawozdanie o pobycie g. Albedińskiego w Kra- | religijno - patrjarchalay yród wdział sul 
kowie, nadesłane z kaneelarji tegoż generała. Opu- |swiętną; nieustanne szwądanie sią Kklęty, i 


„Kraków 22. augusta (3g9 wrześnią). Mjasto 
nasze zwykle ospałe mader się eżywiłć z powodu 
przyjazdu cesarza austrjackiego, Wi i 
przepełnione tłeczącym sią 'tłumog, 
kwiaty, kobierce, chorągwie, gideady, ady 


b : wy- 
maudny i 


_ |szak — stanowiących przawsżay a 
„Na drugi dzień (po przybyciu gekoraia, tj. |ludności = ustąpiły mój Hi xóżnoro= 
lgo września) o godzinie 10'/, generał-adjutant |dnemu tłumowi, chciwemu silnych wra 
Albedińskij miał honor doręczyć osobiście w ga- |turalnie, że podobnie niezwykły 
binecie Jego Cesarskiej Mości własnorączny list | przyjazd cesarza, nie mógł nie sprowś 
Gosudara Imperatora, przyczam zasiczycony Zo- | przyjezdnych. Tłum, wynoszący około %0 
stal za strony Cesarza prywatną audjencją i jak wa główny plac miasta, 


Na- 
Aa 
tysięcy 
0.000 zaio- 
zwany rynkiem, przy 


którym stoi pałac hr. Potockiego, OBY u 
rezydencją AE U kilka KESOI OE porem 


stoi gmach tutejszego starostwa, u drzwi którego 
stvi „zyldwach —i pablicznyść dowiaduje sią, że 
zamieszkał w nim warszawski generał-gubernator 
Albedińskij. Uwaga publiczaości przykuta do „ba- 
ranow' (nazwa ludowa pałacu Potockiego), wszy” 
Bey tam spieszą, pragnąc choć z daieka przypa- 
trzyć się cesarzowi, lecz nie wielu mzczęśliwym 
udało sią zobaczyć, albowiem Środki przedsię- 
wzięte przez straż „honorawą” (autor nie powiada 
jak należy po rosyjsku: „poszotaą,* lecz prze- 
drzeźniając Polaków pisze umyślaie po polsku 
azbuką: „honorową”), zmuszają cofać, sią wstecz 
najzapaleńszych nawet patrjotów. 

„Skoro w dowiedziano sią, że cesarz przy- 
będzie do Galicji, zaraz patrjoci miejscowi — czyli 
sprawiedliwiej mówiąc: praewódzey partji stań- 
czykowskiej — poczęli sobie łamać głową, jakby 
to majefekcowniej przyjąć monarchą austrjackiego, 
i jaką nadać fizjognomją tej uroczystości. Wypas- 
dało przedewszystkiem przedstawić Kraków, że 
jest stolicą ipolaką, miastem wolnem i niezalaż-; 
nem — i dla dopiącia tego udeeydowano powitać 
cesarza w narodowych kostiumach, Dawaj więc 
krzątać sią arystokracja. Dzlachtą drobna, poży” 
czywszy pieniędzy u żydów, ma łeb na szyją le- 
ciała do krawców kazać szyć koniusze; żydzi wy” 
sysający ostatnie Soki z marodu, takse spieszyli £ 
zamówieniami kontuszów, a rzeżnicggą rmułowicze, 


od- | pastąpujące zjawisko; osła inteligaucja dostąpiła 


któr: 


obywatele — ezczególnie gdy nastręcza sią możność 
poianfsronowania, pokazania się i ubrania się we 


Coi frak, białą krawatę i jasne rękawiczki — nie ka- 
B|zali długo czekać na siebie. Lista straży bonore 


wej, leżąca w magistracie, zapełniła się wkrótce | 
podpisami, stanęło as 15600-set i naraz, stałe się 


honoru — być policjantami“... 

„nStarosta (administrator powiatowy) również nie 
zaspat gruszek w popiele. Zniósłszy się pisemnie 
z wysokimi awemi sąsiadami, a kierownika- 
mi iosów, *) w lot kazał powiatowi swemu i sẹ- 
siednim stawić się w świątecznem ubraniu na jak 
można najlepszych koniach., Spędza się tedy „chłop- 
stwo” ze wszystkich stron i następuje wybór naj- 
lepszych koni, najpokaźniejszych fizjognomij i naj- 
lepszych kostiumów. Znalazło się takich około 600. 

ypędzonycn za wsi, pozvawienych raożności ga. 
brać z polu zboże, zatrzymano bez ceremonji w 
Krakowie — poczem zjawiają się doświadezeni 
jezdźcy i poczynają nieszczęsnych musztrować ta- 
łemi dniami, a nareszcie zostawiają ich najzupeł- 
niej głodnych, nie dają im nie do jedzenia... Zdaje 
się, 20 „chłopstwo” nie bardzo jakoś pojmowało 
dyscyplinę wojskową, skoro okazała Się konieczność 
niezbędna, przebrawszy w chłopskie odzienie 
dziesięciu ze szlachty, otoczyć nimi powóz ZA, 
by mogli łamanym niemieckim językiem odpowia- 
dać na pytania i wygłaszać naiwne i wcale niemą- 
dre rzeczy... (jakie rzeczy?) Cesarz odbierając od- 
powiedzi w tym sensie (w jakim?) od tych uprzy- 
wilejowamych chłopów, był zachwycony dowcipem 
ich i naiwnością... * 

nl tak, pozory zachowane; kontuszowce, chłopi, 
księża, deputacje i straż „honorowa* w porządku. 


Lecz co począć z proletarjatem, z Żebractwom bez 
dachu i chleba, zalegającem ulice, place i kościel- 
ne ganki krakowskie: Nie sposób przecież zosta- 
jwić tych darmozjadów na wolności; czego dobre- 
go, a będę wyciągać ręką do monarchy, będą 
wrzeszczyć i uprzykrzać się gościom prośbami o 
pomoc — a takie mnóstwo tej lichoty, że widok 
Jej posłużyć może do skonstatowania nędzy mate- 


*) W oryginale: „wiórszytielami sudieb,* tj, ludźmi, 


kw 
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Przedpłatę 1 ogłoszenia przyjmują we Lwopi=' 
Dziennika Po 


lakiego przy ulicy Sytstu- 
skiej | 2 w domu p. Bernsteina; we Wiudz., 
Hamburgu, Frankfurcie n. M., w Berlinie, Lipsku, Bz- 
zyleł, Srwajcarji i Wrooławiu pp. Haazenstein & Vo. 
gler ; w Wiedniu F. Löb, R. Mosie, Rotier : Sp,- w 
Warszawie Raichman et Frendler Biuro anonsów. w Pu- 
ryżu pułkownik Raoskowzki Faubour; Poissonier: 23. 
Ogłoszenia wrzyjmuje Agencja p, Adama Giborowsziego 
— Rue Clément, 4, Paris 


Ogłoszenia przyjmuje się za opłatą 6 centów o? geiis» 


Listy 


objętości jednego wiersza drobnym drukiem (petit) 

z pieniędzmi mają być przesyłane franoc do Adm. 
nistracji Dziennika Polskiego, — Listy reklamacyjne 
nieopieczątowane nie podiegają opłacie. 

Reklamy w raBryce „Nadasłane” 28 ot, od wiersza, 


ZZ Ai 


rjalnej w kraju. Czyż o tem teraz myśleć? Wie 
długo więc myśląc, wyłapano wszystkich tych 
przez los pokrzywdzonych nędzarzy. wyznaczono 
im miejsce za miastem, ale że ich aż SOQ się zna- 


mo- biny“, ale jest to widocznie omyłka drukar- lazło, większa część tedy znalazła się pod gałem 
ska i dla tego ,pozwoliliśmy ją sobie 7 a 
„wszystko resztę dajemy w ścisłem, dosłownem, o! 


niebem. Kazano im dawać wikt aresztaneki: ażeby 
zaś uciec nie mogli, otoczono ich szyłdwachami 
wojskowymi. **) 

„A tymczasem uroczystym przyjąciom, wizy- 
widowiskom i obiadom z toastami i mowz 
mi, nie widąć końca! Z nastaniem mocy aiast? 
iluminowanę i wieksza 02% Mkigg= 03 —— ue 
chwycie. chociaż nie jest w stanie zdać sobie 
Sprawy, poco te wszystkie radości... Sprawion. 
też i dwa chłopskie wesela na wzór starega kra- 
kowskiego zwyczaju, a ż3 nie okazało się inteli- 
gentnych dróżek i dróżbów pomiędzy  „chłop- 
stwom“, przebrane więc tedy i poszdzeno ne wozy 
sziach'ę.. Jak widzicie, wszędzie tylko blichir. 
fałsz i brak naturalności i prawdy. (38srz na 
wszystkie szkoły i krakowskie zakłady doproszyn- 
ne, dM wszystkiego tylko 700 guldenów, poczem 
przychylając się do patrjotycznych pobudek depu- 
iacji sejmowej, raczył pozwolić na przerobienie 
ielkieyo Zamku krakowskiego, ma rezydencją 
swoją, który od roku 1846 zajęty jest na szpital 
i koszary“. 

„Sziwcznie podgrzany patrjotyzm ostygł i my- 
śląca część polskiej ludności znalazła się oko 
w oko z nędzą nurtującą i rozkładającą wazystsia 
bez wyjątku stany. Wielu nie może się doliczyć 
otek: 1 dziesiątek guldenów, wielu też skh- 
zało „iebie na brak wszystkiego przcz dlugie 
czasy". 

„Obecnie cesarz na mnaawiach w Przemyślu 
i jego okolicach, zkąd pejedzie do Lwowa będą" 
tego stolicą Galicji.. Zapewne, że i we Liwewie nie 
bądzie końca przygotowaniom i owacjom”. 

dało się, że najlepiej zrobimy, giy opioci 
kilku uwag poprzedaich w odzyłaczu, Rie zie do- 
damy. Korespondencja ta widocznie sfażrykowa- 
ną zestała w redakcji, na rogu „Troiekawo pare 
utka“ i Newskiego prospektu. Widać to, choćby 
a tago, że gryzmoląc ten nędzny paszkwil, w któ- 
rym idiotyzm walczy o lepsza z kłamstwem i 
błotem moskiewskiem, najemnik puma Suworyta 
nie połapał sią w datach ; datuje swą kerespon= 
aencją z 3go, a pisze o cesarzu, jako już b+w:4: 
eym w Przemyślu, gdy wiadomo, ża dopiero 4g0 
tam przybył. 


| 
Korespondencje. 
i 1 Warszawa 11. wrzesnia, 
A nie małym rayame wycayialismy w tu- 
tejszych Nowinach, piBmie. codziennem, redagowa- 
nem przez p. Świętochowskiego, tr. fil. uniw. 
lipsk., korespondencię nadesłanę z Krakowa przez 
specjalnego korespondenta tegoż pisma, a dotyczą- 
cą podróży i pobytu cagąrza austrjacziygo p 773 
wie dlanospos dont, Nowik. mapay" © jakiś niedoz 
warzony młodzieniec, pisząc tę korp.yondaiaczą 10. 
zastanowił sią nad tem co miał napisać — ec = 
takim razie mie byłby sobie dał tax nieudolnego 
testimonium paupertatis i nie naraził by redakcję 
na posądzenia i domysły, które bynajmniej mie są 
dia niej pochlebne. Ani Galicja, ani Kraków, ani 
też mieszzańcy tutejsi nia potrzapują mieć orędo” 
wników w osobie pp. redaktorów Nowin (war- 
szuwskich) lecz mają pełae prawo Żądania, aby 
fałsze rozsiewane mie były. Korespondent, który 
widocznie chciał być dowcipnym, nie tylko że nim 
mie był, lecz co wiącej okazał się człowiesiem 
bez wychowania i człowiekiem złej woli, bo za 
doznaną gościnność i pomoc w Galicji w czasie 
przyjazdu cesarza, odpłacił się szerzeniem kłars- 
stwa i potwarzy. Otóż jak dawniej tak i Wraz o* 
Świadczamy, że tak z redakcją MNotwin, jako toż i 
jej korespondentem z Galicji dziennikarstwo i dziene 
nikarze Królestwa Polskiego nie wspólnego nia 
mieli, nie mają i mieć nie chcą, a to tak dlugo 
jak długo po raz wytkniętej drodze redakcja No: 
win postępować będzie. Przy tej sposobności nad: 
mieaiamy, że za gościnne przyjęcie ze strony óuieli= 
nikarzy galicyjskich - jakiego doznali zasi wy- 
słannicy naloty się serdoczna podsięk«, i z spermie» 
nie szczerej chęci edwznjemnienie się w niedale- 
kiej przyszłości ! 


zy rozstrzygają losy świata lub kraju; tak autor iro» 
nicznie Razy wą arystokrację polską, która według niego sio- 
i A - À dząc w pałacu pod „Baranami,“ sąsiednim Btaroscwa, Wszy- 
miast mięsa, również, korzystając stkiem sig zajmowała i rozporządzuła, Jednym z» głównych, 


A ról: À ga y H : À „ja zwykłym zorzuteni uiubi ki kim jest fałszy- 
wał jenerała Albedińskiego na audjencji pożegnal- |także na gwałt się parli dowieść p yamu swo- | 3 ZWYKy: zo niuvionym moskiewskim jest fałszy 
nej. przyczem cesarz ubrany by? w rosyjski ihun- |jego. 4 ovo ubrawszy Się w koniuałe, Cała t8|wszystko stanowi, a szlachtą rządzę panowie, mie więc 
dur jeneraiski, z gwiazdą i wstęgą św. Andrzeja, | falanga starych dzieci i fałszywych patrjotów, po | dziwnego, że i ten prawdomowny Moskal nie obszedł się 
Cesarz w znak przychylności swojej zrobił prezent | całych dniach przebywa na rynku, z miną togą 


którym udzielono kilka tylko minut czasu. 


„Inia trzeciego pobytu cesarza w Krakowie 
Jego Cesarska Mość o godzinie 18-tej przyjmo- 


co to dorobili sią majątku w roka dostawia- 
Jąc powstańcom za drogie pienią i 


za, 


bez przytyka. Przyp. R. D. P. 


skie, bogate kontusze, 


pasy, wspaniałe kołpaki i 
karabele. Kańdy dążył na miejsce swego przezna- 


czenia. Dygnitarze, Rada powiatowa, urzędnicy, 
wojskowość i liczny zastęp kontuszowy na dwo- 


u bramy wjazdowej. Komitet wystawy etnografi- 
cznej, u wnijścia ogrodu miejskiego, gdzie urzą- 
dzona wystawa, a ludek Boży cisnął się i umie- 
szczał jak mógł wzdłuż drogi od dworca ku wy- 
stawie, aby także być Świadkiem przejazdu mo- 
narchy, a straż obywatelska, pomiędzy którą było 
wielu żydów z Bzarfami białemi na ramieniu, two- 
rayła wszędzie szpalery i utrzymywała  podziwie- 
nia godny w tak olbrzymiej, pewno kilkadziesiąt- 
tysięcznej masie ludności. Najgorliwszymi w tym 
względzie okazali się żydzi, z dumą na swe szar- 
fy poglądający i przejęci ważnością swego zadania, 
Ich to spółaziałaniu podobno głównie należy za- 
sługa, że utrzymano na wodzy ciżbą toczącą się 
żydów, wszędzie i zawsze najmniej karnych i nie- 
stornych. 

Środ ulewnego deszczu wjechał na dworzec 
pociąg cesarski o godzinie dwunastej, Skoro ce- 
gars wygAedł z wagonu wraz z Marszałkiem hr. 
Wodziekim i namiestnikiem, przystąpił marszałek 
powiatu p. Franciszek Jasiński i przydłuższą po- 


ołem niebem, a chociąż deszcz lał jak z cebra 
i wszystkich przemoczył, etykieta nie dozwalała 


a wn, 
c) 


witał go mową. Było te tuż przy wagonie, pod: 


wejść dla odbycia ceremonjału pod dach do sali 


(dworea, albowiem powitać monarchę wypada na 


| pierwszym zaraz kroku. Waet jednak deszcz u- 


stał i nim cesarz przybył na wystawą, już słońce 


rzec kolei. Burmistrz z Radą miejską ustawił się |jakby cheąc wynagrodzić chwilową nieprzyjemność, 


tem milszą zaświeciło pogodą. 

Gdy cesarz wyruszył z dworca, wysunął się 
orszak konajcy trzystu hucułów, w malowniczych, 
odświąinych strojach, pod komendą przepysznie 
ubranego w jasno szkarłatnej guńce hacuła, i zła- 
mawszy sią w cawórki, towarzyszył powozowi ce- 
sarskiemu, otwierając i zamykając pochód. Dziar= 
ski, malowniczy i rycerski nad wszelki wyraz był 
to orszak, mający w Sobie coś ty 
go, czyniącego podniosłe wrażenie, 
dzielną komendą. Lud zwinny j 
niem — a żwawe koniki huc 
trzymały. i 

Z takim konwojem przybył cesarz nę wysta 
wę etnograficzną. Tu u wstępu oczekiwali, aby go 
powitać na czele komitetu wystawy, pp. Włodzi- 
mierz hr. Dzieduszycki i Przybysławski, szpaler 
maleńkich dziewczątek tutejszej Mzkoły żeńskiej 
w bieli z koszykami kwiatów, ustawiony był wzdłuż 
ogrodowej alei, wiodącej pod namiot turecki, a 
ztamiąd do głównego budynku wystawy, przed 
którym ZRów ustawiono szpaler owniczy wło: 
ścian A Serafiniec i wsi pobliskiefj, w charaktery- 
stycznych strojach miejscowych. 


ogrodzie ggo. 


madziła Się nie wielka liczba wyborowej publi- 
czności, około dwiestu osób, albowiem dla uni- 
knienia ścisku oznaczono umyślnie ma tem dzień 
ceną wstępu aa wystawę po 0 złr. od osoby. Gdy 
cesarz wszedł do ogrodu po przemowach powi-. 
talnych, wręczył mu wiceprezes wysiawy p. Gre. 


gorowiez katalog wystawy przepysznie oprawny, | tam 


Qesarz udał się główną alsą do budynku wystawy 
i obszedł całą, przyglądając sią szczegółowo wą- 
żniejszym, odznaczającym Sig swą oryginalnością 
przedmiotom.  Oprowadsając dawali monarsze 
żądane objaśnienia pp. hr. Dzieduszycki, Przy- 
bysławski i Oskar Kolberg. Najbardziej zajęły ce" 
sarz% misterne wyroby mosięknieze huenłow, na- 
leżące do ich ubioru, stara broń huculska i wy» 
roby ceramiki wieśniaczej miejscowej. Jakoż, zamówił 
dla siebie komplet tych rzeczy, które najzdelniejsi z 
rękodzielników włościańskich mają sporządzić; ira- 
czył przyjąć na pamiątką laskę hueulską, która 
szezególniej zwróciła jego uwagę. Gdy cesarz koń- 
czył zwiedzenie wysiawy, ozwały sią melodyjne a 
tęszne tremabity huculskie i wysuaęły się dwa 
orszaki hucuiskie weselne. Mężczyźni i kobiety, 
obie paany młode wraz z drużkami konao—=dru- 
żbowie z korowujami, wszystko malownicze a stroj- 
nie Oesarz stanął pod namiotem i tu błogosławił 
pary weselaę i obdarzył po 50 dukatów złotem, 
poczem roapoczęły sią przy muzyce góralskiej tańce, 
mianowicie keto huculg kie, które to prawda 


Korespondencje tu do has nadsełane a dige 
czące podróży cesarza Franciszka Józefa i -poskia- 


**) Czytelnik pojmie, że szlachetny Moskal przekrę: 
cił tu po swojemu piękny dar 1000 złr. księżnej Mont- 
leart 1 kahału krakowskiego, który kilka set obia tów 
codziennie wydawał bezpłatnie dla ub>rich boz różnicy 
wyznań. P. R. D. P. 


jest dosyć jednestajne, i nie ma tyle swobodnej 
ruchliweści co zwykła kołomyjka. Po ukończen:u 
tańca cesarz przeszedł raz jeszcze Wystawę | 
świadczył się o niej bardzo pochlebnie, podziyiu- 
wał komitetowi, rozmawiał dłeżej z przełcżogą 
szkoły, której dziewczątku usypaży mu drogę kwia” 
i, i odjechał na wystawą rolniczą urządzomą 
przes Towarzystwo im. Kaczkowskiego, gdzie nie 
bawił społeła pięciu minut. Przyjmowali go tutej 
p. Agopsowiea z licznym orszakiem okolicznych 
księży ruskich z rodzinami. 

O godzinie w pół do drugiej po odjezdzie 
cesarza odbyła się serdeczna, prawdziwie ujmująca 
uroczystość w cerkwi gr. kat., mianowicie, obrzęd 
ślubny obu par weselnych. Po odjeździe cesarza 
pospieszyli wszyscy z dworca drużbić p+DstwE 
młodym. Zapałaiła sią cerkiew dostojnikami i 
szlachtą, śród której anajdowali się Dzieduszyccy, 
Potocey. Tarnowscy a Krakowa itp. zaświetnisty 
kontusze obok hoculskiej guni i włościańskiej sier- 
miegi w bratniem zespolemiu, a miejscowy ks. kan 
tk, Podolski, dopełniwszy obrzęda š ubnego, 
miał prawdziwie pięzaą, rozrzewniająvą przem0w5, 
zastosowaną do oxoliczności, w której pedn.ć í 
ducha łączności i braterstwa, co ożywiść wirion, 
jak w dniu dzisiejszym wszystkie stany narede, 
aby się stać pochodnią jego przyszłych losów. 

Władysław Zawadskia 


A o zez ZAJE 


s 


Ż. 
ZY w naszych piamach, były z początku bar- mi. Tych zaś innych elementów jest na nieszczę- | 
dze skąpe i nieraz przez eenzurę do niepoznamia ście poddostatkiem ; mamy partykułarystów Niem- 


== 


jeniene; albowiem wiadomości takie jak przy- ców, Ukrainofilów, Dońców, separatystów Gruzi- |aż Rosj ikna 
zo o a banderja Ta = nów, Ormian, żydów que sois-je ? Dodajże pan do | Lecz mie |było zgody. Porta opierała się na nie- 


jęsie Wawelu na rezydencję, b l ue gois-je ? ] üpanid 
odpowiedź Tańskiego — przyjmowanie prośb przez tego Polaków i wyobraź sobie ich jako najliczniej- 
cesarza na każdem miejscu, gdzie się znajdował szych i najwytrawniejszych organizatorów wszel- 
itd. wszystko to według przekonania przed dwo-, kich opożycyj czy konspiracyj na czele wszystkich 


ma tygodniami moskiewskich cenzorów wywołać | ćentro-fugalnych czynników. A któż wątpić może | między 
by mogło jeżeli nie natychmiastewą rewolucją — jo tem, 
to przynajmniej jakieś ruchy antimoskiewskie I | państwową, 
Dziś zmieniło się to przekonanie, i już swobodniej | 


można pisać. Tak samo działo sią w roka zeszłym 
z relacjami o uroczystościach ma cześć Kra- 
szewskiego. 

Wy co mieszkacie za kordonem i używacie 
swobody myśli i słewa, to nie macie i mieć nie 
możecie pojęcia o tym głupim cenzuralnym ucisku 
jaki tu istnieje. Komitet cenzury Składa się z sa- 


mych Moskali, którzy nieraz będąc urzędnikami; 


ministerjum finansów — stają się na proz- 
ceRzOrami ,  nieumiejąc ani słewa po 

Cenzor ; każdy odpowiada za 
czynność żadne prawo lub szeze- 
gółowa instrukcja mie określa działalności jego — 
każdy działa wedle chwilowego humoru i m o- 
ralnego przekonania, które w całej Mo- 
skwie ważną grają rolą. — Jedno i to samo dzie- 
ło lub jadem i tea sam szezegół przez cenzora X. 
bedzia polapjangyp gdy. tymczasem cenzor Y., 
przepuści je | auf mowa Rio wykxreśli. > Sàimowola 
jest tu wiąc posuniąta do ostatecznych granic. — 
Mając ciągłe stosunki z tutejszą cenzurą, pozas- 
łem jej ustrój jak majdokładniej — wiem co w za- 
sadzie wolno lub nie wolno, a pomimo tego Za- 
wsze jestem w niepewneści czy ten lub ów arty- 
kół przepuszezony będzie, bo to co dziś wolno, to 
jutro tenże sam cenzor wykreśla. Cóż na to po- 


wiecie np. że gdy wszystkim pismom codzieanym | g 


wolno mieć korespondencje ze Lwowa i Krakowa, 
Kurjerowi Warszawskiemu surowo są wzbronio- 
ne. Dalej co wolno Preeglądowi Tygodniowemu 
(redegowany przez Wiśliekiego), lub Nowinom, 
to nie wolno innym pismom. Oba też pisma te 
pomieszczają artykuły wstępRe pisane tak śmiało 
jakby tu cenzury nie było — co jest przyczyną 
tego ? — To trudno ©dgadnąć ! — Cenzura rozcią- 
ga tu nietylko swą władzę do kreślenia ustępów 
i artykułów całych, lecz i do nazwisk, i tak na- 
zwiską Lenartowicza, Wołodego: Skiby i t. d. są 
niecenzuralne — co więcej w Kołcach zabroniono 
podpisywać sią Klemensowi Junoszy, t. je Sza- 
niawskiemu, stałemu mieszkańcowi Warszawy 
i poddanamu rosyjskiemu — ale wołao mu podpi- 
Sywąć się z kiepska po francusku C le m e n s(?) 
Younocha lub Clom. Youn, są to wszystko 
Tzeczy, które wam wydawać się mogą nieprawdo- 
podobnemi — leez wierzajcie mi, że jest tak a nie 
inaczej. 


Petersburg 15. września. 
„Skobelew stanowczo wraca i jedzie do Li- 
wadji, a dowództwo nad armją zakaspijską (bo 
tak się godzi nazwać kilkunastotysiączny korpus, 
samodzielnie dxiałający) objął — pułkownik 
Wierzbicki, Niektórzy mówią, że jest Polakiem ; 
lecz nie lubiąc iść w ślady tych, co pułkowników 
Sosnowskich i Przewalskich porobili Polakami dla 
ego łe aławai, wcale tego nie utrzymuję, a nawet 
nie wierzę. Okaże sią on Zapewne takim samym 
prawosławnym i z rodu Moskalem, jak dwaj o- 
statni. Że może pochudzić z polskiej dawnej fa- 
milji, to co innego. Mnöatwọ jest Moskali pocho- 
dzenia i herbu polskiego lee sią odznaczyli lub 
odznaczają, nięghże sobie i takimi zostają, obej- 
dziemy sią i hez nich, cudzej sławy Ei 
wzorem szowinistów moskiewskich, 60 sobie uro- 
iwszy, że nawet Mickiewicz. jest Rosjaninem, wypi- 
sali nazwisko jego Ba momniku w Nowgerodzie, 
APE tylko, że: daj urodzil w <ADOrZE MOBKIEW- 
skim. 

Powrót Skóbelewa oznacza kompletne zanie- 
chanie wyprawy. Ludzie bliżsi sfer wyższych wi- 
dzą w tem chęć przypodobania się Anglji, z którą 
car obecnie cheiałby wejść w bardzo ścisły sojusz. 

Pogłoskaom jakoby rząd carski z powodu 

galicyjskiej podróży cesarza Franciszka Józefa, 
Zamierzał poczynić pewne ulgi Polakom, nie na- 
leży dawać najmniejszej wiary. Wszystko do czasu 
mą po staremu, choćby dla nieokazania sła- 
bości. 
„ „O jednem tylko warto donieść. Słychać, że 
język połaki będzie nadał więcej niż dotychczas 
nwzględniony w szkołach Średnich mad Wisłą, a 
w szkółkach wiejskich, tj. początkowych, język 
moskiewski zupełnie zniesiony. Dotąd jak wiado- 
mo, dzieci chłopskie muszą się uczyć po moskiew- 
sku, m po polsku czytąć jeh uczą z elementarzy 
„grażdanką” , drukowanych, tak że dziecko praw- 
aj polskiej książki nie jest w stanie prze- 
czytać. 


Stosunki w Rosji, 


Czwarty list Ds. Pom. opiewa: 

Przyrzekłem ci, sz. redaktorze, streścić rozm" 
wà, jaką miałem z czystej krwi Rosjaninem, Mo- 
skwiczem ; dopełniam dziś tego. 

, ««Mówiliśmy o poruszonej przez dzienniki to" 
syjskie kwestji rusko-polskaho primirenia (rosyj- 
Sko-polskiego pojednania) i mój interlokutor Moe 
skwicz zdawał się szczerze przyklaskiwać tej my- 
sli. W ciągu rozmowy zauważyłem, że propono- 
A pn EE dzienniki rosyjskie równou- 

e jest nie Ía," 
AE A K ostatecznem dla „primirenia, 
wątpi o tem, że Polacy są naredowością samo- 
wiednią — dąży de autonomi narodowej, do swo- 
go chez 80, 


darności i bliskiego związku z innem; narodowo: | 
BR 


Ściami. 
— Mój Panie, odpowiedział mi na to Mo- 
skwicz, bądź przekonany, Że Z czasem my Bo- 


sjanie ze względu na Rasze Rarodewe interesa |łoby szczególną głupotą : 


sami zażądamy odrębności dla „Pelszi” 

„Polszą* Rosjanie zawsze rozumieją 

sówkę.) | 
— Na jakie interesa narodowe ? 

„Na interesa węwnętrene. Wszak dziś w Bo- 
sji nikt już o tem nie wątpi, Że nadanie jej sy- 
stemu reprezentacyjnego jest po prostu kwestją 
czasu. Otóż przy tem przekształceniu (mniejsza o 
to, jakie będzie w szczególności — czy na wzór 
zaehodnio-europejski, czy stosowne do narzych hi- 
sitorycznych tradycyj z okresu moskiewskiego) na- 
rodowe interesa rosyjskie i należyta poktgka we- 


wnętrzna w takim tylko razie nie będą na szwank |Jest właśnie gwarancją, że żadne z mocarstw bio- 
rących w niej udział, nie może 


wystawione, jeżełi w przyszłym parlamencie, du- 
mie czy soborze stronnictwo narodowe rosyjskie 
tak silnem a „nastojaszczaje ruskojó" w tak prze- 
ważnej liczbie znajdować sią będą, że żadne inne 
alemanta nia odważą się nawet na walką s nio 


samowiedna narodewość — a amo 


co nie wyklucza bynajmniej soli. p!zaniem sią całej francuskiej polityki od czasu 


sk „późniejszą akcją, w którą sią zresztą ani 
rancja ani ine mocarstwa wdąć ni ı Ma- 
tenczas pojmowalibyśmy ETA Dai 


gie lat podaje bijące w oczy tego 
by 


gniskiem i 
irakcyj, które bez mich, chodząe samopas, 


dały. Z tej więc przyczyny sądzę, że przyjdzie czas, 


kiedy my Rosjanie zaczniemy żądać wyparcia z|dla pok r. ] 
A i cial politycznych Polaków przez |gólmej komfiegracji, @ której dopiero mówiliśmy, 
[przyznanie odrębności „Carstwa Polskaho* (Kró-| odmawiejąc swego przyzwolenia krokowi zbiorą- 


łona naszych 


estwa Polskiego.) 
— (zy sądzisz pan, że Połacy rosyjscy po za 


„obrębami Królestwa nie będą po nadaniu autonomii 


ostatniemu niebezpiecznymi ? 

— Nie. Polacy „zapadnaho kraja“ (czytaj Li- 
twy i Rusi) należą do innej narodowości, jak ma- 
sa ludności miejscowej, będąc innej religji i sta- 
nowiąc wyżgzy a zatem, jak się to wszędzie dziś 
dzieje, nie bardzo tubiony przez masę klas, nie 
mają gruntu pod sobą, łatwo więc ich będzie, je- 
żeli nie zupełnie od posłowania do ciał central- 
nych usunąć, to przynajmniej zredukować liczbę 
posłów Polaków z tych miejscowości, za pomocą 
dobrze obmyślanej ustawy wyborczej do malucz- 
kiej garstki. I ta garstka zresztą nigdy nie będzie 
mogła występować jako „reprezentanci narodu.“ 
etimi uż my sprawim sa lehko. (Z ty- 
mi załatwimy się snadno.) Na tem zakończył Mo- 
skwiez rozmowę z zwykłym uśmiechem. 

Do rozmowy tej nie dodaję żadnych z mej 
strony ani uwag ani komentarzy. Zbyteczne były- 
by; zresztą chodzi mi, sz. redaktorze, głównie o 
zapoznanie za pośrednictwem waszego patr,otycz- 


nego pisma naszych rodaków z rozmaitemi bieżące- | prak 


mi prądami i opiniami, krążącemi w społeczeństwie 
rosyjskiem. Opinje te mają swych wyznawców, 
zapoznanie się więc z niemi nie może być bez ko- 
rzyści dla nas. Obowiązkiem naszym poznać i znać 
dobrze tych, z którymi losy na dłużej lub krócej 
nas skuty. 


Sprawy zagraniczne. 


Paryż. Powtarzamy iu ważny w każdym ra- 
zie artykuł Rep. Francaise, podający niezawodnie 
zapatrywania jej naczelnika Qłambełty na demon- 
stracją floty i polityką francuską. Potrąciwszy o 
„wycie“ dzienników  reakcyjnych i „krytykę“ 
dzienników republikańskich z powodu udziału 
Francji w demonstracji floty, tak artykuł ów o- 
świadcza się dalej: „Pierwszym pozwalamy wyć; 
jest to ich rzemiosło. Inaczej mają się rzeczy m 
naszymi republikańskimi kolegami. Szaaujemy ich 
zdania. Zreszią nie są przeciwnicy naszego stron- 
nietwa z sobą zgodni. Jedni śpiewają hymny na 
cześć pokoju; wtórowalibyśmy im chętnie, gdyby 
nam oświadczyli, co pokój, o ile dotyczy Fransjż, 
ma do czynienia z demonstracją. Drudzy żądają, 
aby Franeja z obawy przed awanturami zajęła 
stanowisko, które tak jest dogodne dla Portugalji 
i rzeczypespolitej Andora. cztatnimi dyskusja 
nie będzie dłrgą. Jeszeze kilka wieków odpoczyn- 
ku a Francja vędzie mogła rzucić wzrok bojaźli- 
wy po za swe granice! Są jeszcze tacy, co się 
cheg migąząć do sara ouropojskieh, lecz B4 zda” 
mia, że cofqąć się powinniśmy, skoro sig interwen- 


że, siłą wciągnięci w naszą organizację |liński, powstanie REŻ.) postąpi sułtan w 1880 
staną się żywiołem opozycyjnym, o- |roku tak 1876 

łącznikiem wszelkich anty-narodowych |nie? Ni 
„ nie by- | czepki a} 
łyby ækodliwe. Jakkolwiek dość silni. jesteśmy, | ogólnego — (zyć 
ażeby zwyciężać zawsze i przy tak zorganizowa- |siebie talią odpowiedzialność, przed której zastra- 
nej opozycji, ale już gama walka jest szkodliwą, |szającem jznaczeniem ksżdy się strwoży, przez to, 


bo odbiera czas i siły, które przy innych warun- [że cé j i 
kach na dodatnią i ode pracą zużyćby się | czej chyjii gdzie ególna zgoda może narzucić 


.|po prostu bajaniną tylko, a wywnętrzań się przy ' anej dyskusji 


A 2 


m BORA = ru zem 
zgodną jw żądaniu od niej referm, natenczas nie Prezydent m. Lwowa, p. Gnoiński, po- |lctowe i perfamerję. Jakkolwiek wystawa obfituje ~ 
byłaby baekała z zastosowaniem się do jej rad,| dał do wiadomości publiesnej następującą odezwę :| podobne przedmioty, to jadnak rzeczona gazeta wsp 
ją zaczepi i byłoby się uniknąło wojny.| „Jego ees. i kr. Ap. Mość Najmiłościwszy Nasz Mo- |mina tylko jedynago p. Iunatewieza, jako wystawe 
+ Franciszek Józef I, opuszczając miasto nasze, | którego artykuły zasługują na wyszczególnienie. y 


r ŁC 3 NTO m BARA 2] 


raczył najłaskawiej oświadczyć mi wysokie zadowo: |skiemn wystawcy należy się tem większe uz1» 
lenie swoje tak z gorącego i serdecznego przyjęcia, |że jego wyroby powoli rugują z toalet pań nam 
jakiego doznał w murach tego grodu, jako też z |zagraniczne kosmetyki, nieraz podejrzanej warto: 
wzorowego porządku i sachowania się publiczności, |i podnoszą tę gałąź przemysłu, która stać wię mots 
podczas swojego pobytu we Lwowie; zarazem polecił |dla wielu śródłam obfitego i uczciwego zarobku. 
mi Najj. Pan, bym mieszkańcom tego grodu wyraził 
s tego alg" serdeczne monarsze podziękowa- 
nie. Wywiązując się z tego najłaskawssego , a dla ze strychu pod 1. 5 przy ulicy Ochronek a pa 
nas nader zaszczytnego polecenia , podaję je do wia- F i 
domości szan. publiczności. — Składam przytem moje zd ze składu pod l. 20 pray ulicy Źółkiewskię 
serdeczne podziękowanie wszystkim mieszkańcom mia- | ` 
sta, którzy w tej pamiętnej dla nas uroczystości beze 
pośrednio czy pośrednio czynny udział brali, za wszel- 
kie trudy i prace dla nówietnienia chwili podjęte, w 
E a o we Ae eio e= za pra- j 
wdziwie obywatelskie” poświęcenie się, colom utrzyma- 4 f 

nia wzorowego porządku, a całej publiczności za lo Teatr. Dziś w sobotę dnia 18. września 


NE ora za nagl ła? Nie |. „Zielona wyspa czyli Sto dziewic,“ operń komiczna 
który P giy uznała? Nie, |jalne a pełne taktu i serdeczności zachowaunie się W 8 aktach z muzyką Ch. Lecocqwny przekład z 


francuskiego R. Morozowicra. 

* Jutro o godzinie pół do 4ej po południu „In- 
tryga i miłość," tragedja w 5 aktach Fryderyka 
Szyliera. Wieczór o godzinie 7ej „Dzwony z Corne 
ville,” opera komiczna w 3 aktach a w 4 odsłonach, 
muzyka Planqusta. 


ewnej pomocy mocarstw, które uważała za sprzy- 
sea jej| sprawie. Wiadomo, co ją to kosztowało. 
istorja ka powtarza się na Wschodzie, jeżeli po- 
oczrstwami, które podpisały traktat ber- 


jak qustąpił . A cóż sią wtedy sta- 
ędzie brakło pretekstów do mowej za- 
Wschód będzie z dnia na dzień widownią 
pożaru.— Czyż może Francja przyjąć na 


Wyciąg z raportu inspekcji poli 
z dnia 17. września. Pani E. F. skradziono bi 


w banknotach po 100, 50 i 10 złr. — Zito 
w policji trilem żydowskie znalezione na ulicy Kre 
kowskiej i 8 miniaturowych fotografij znalezionych 
na ulicy Piekarskiej. — Pan F. J. zgubił zawi- 
74 skór 


sią z europejskiego koncertu w stanow- 


Porcie wiszystkie koncesje potrzebne tak bardzo 


Czy może pozostawić pretekst dla o- niątko płócienne w któram się znajdowało 


safianowych. 


womu, ł : 
nasza odpowiedź oraz odpowiedź rozsądnych ludzi, w czasie pobytu Najdostojniejszgo Gościa w mieście 
spodziewazey się cego, nie może być wątpliwą.“ ' naszem.” 

Jedọm z korespondentów Kölnische Zig. uwa-; Rada m. Lwowa. W ceiu pożegnania cesarzu, 
ża artykuł powyższy za tymczasowe bezpośrednie na granicy kraju w Łupkowie wybrano wczoraj de- 
potwierdzenie porozumienia, do jakiego Gambetta  putację, która własnym pojedzie kosztem. Do składu 
stara sig doprowadzić w sprawie wschodniej po- jej należą pod przewodnictwem prezydenta Głnoiń: 
między Francją, Anglią a Rosją. ‘skiego: pp. Madejski, Walichiewicz, Głodziński, Ko- 

| ł J.. atecki, Kulczycki, Fechter, Gołąb, Jaśkiewicz, kas. 

Bekin io. wrzepnia. Rada państwa Alzacji Odelgiewiex i Loewenstain. Jakkolwiex posiedzenie Kraków 16. września. Arcyksiążę Karo! Lu- 
i Lotaryngji zbiera sg 6. pażdziernika br., wydział było tyiko ad hoc dla wyboru deputacji zwołane, |dwik dziś o godzinie 2. wyruszył z pałacu Spiskiego 
krajowy zaś w połowie listopada br. W wydziale! opozycja nazywająca się „łącznością i zgodą“ wszczęła | gdzie zamieszkał, w towarzystwie dslegata namiest- 
krajowym będzie pewnie mowa, jak się domyślają długą rozprawę nad otworzenism Wysokiego Zamku |nictwa hr. Badeniego, a poprzedzony prsez prezy- 
dzienniki, o skargach urzędników na rządy namie= dla pojazdów, choviaż p. prezydent oświadczył, że|denta Zyblikiewicza, w towarzystwie adjutanta swo- 
stnika. (o do tych skarg i w ogóle stosunków pa: | otworzenie to nastąpiło tylko prowizorycznie z po-|Jego bzr. Dląanhoweskiego udał się najpierw do pra- 
nujących w Alzacji i Lotaryngii pisze strasburgski , wodu wizyty cesarskiej na Górze zamkowej, a co do|Cowni Matejki w Szkole Sztuk Pięknych gdzie oglą- 
korespondent do berneńskiego Bundu c. następuje: ; dalszego postępowania prezydjum przedstawi nieba-| dał rozpoczęty obraz „Hołd pruski na rynku kra- 
„Co dzienniki piszą o powrocie „niemieckich urzę- wem wnioski odpowiedne. Przemówienia pp. Dą-|kowskim*. Bardzo wiele uprzejmych rzeczy powie- 
dmików do ojczyzny i to w wielkiej liczbie , jest browskiego i Madejskiego położyły koniec niewcze. | dział mistrzewi i podniósł zalety artystyczne rozpo- 
o | Rudny Jegermam pretastował także |Czetego obrazu. Ziamtąd udsł wię arcyksiążę na 
tem na sdministracją Manteufiis nie należy brać przeciwko samemu posiedzeniu, jako zwołanemu nie| Wawel, gdzie oglądał szczegółowo komnaty przezns- 
za miarę uczuć niemieckich urzędników, mających. na dwa dni naprzód i bez podania porządku dzien |CZone na rezydencję domu cesarskiego i podziwiał 
posady w Alzacji i Lotaryngji, gdyż są tylko pro- |nego. P. wiceprezydent Dąbrowski przyznał się do| nievniszczone jeszcze odrzwa i kominy wspaniale. 


nieprzyjemnie, albo też zawiedzeni zostali w prze- 
sadzonych swych nadziejach. Obawa, aby przy 
raz bliższych stosunkach pomiędzy namiestnikiem 


nie wypadało zwoływać posiedzenia aż na przyszły 
czwartek. 
Rada miejska przyjęła do wiadomości, że p. Kar 


duktem kilku malkontentów , których nigdzie nie | ciężkiego grzechu i prosił o przebaczenie, skoro dla | P. Pryliński objaśniał arcyk'ięciu szczegóły. Arcy- 
którzy albo osobiście dotknięci zostali | wyboru deputacji na jutrzejsze pożegnanie cesarza, | kviątę przyłączył się gorąco do zdania wyrażonego 


przed nim, iż pośądanem byłoby, aby restauracja 
zaczęła się jaknajspioszniej, choćby mniejszemi środ- 
kami, byle zrobić początek. Zdanie to my z naszej 


a ludnością nie nastąpiła redukcja wysokich płac |voi Kisielka ofiarował 2.000 złr. na nowy fandu sz |sttony najsilniej popieramy. 


urzędniczych, jest jedną z głównych przyczyn mnie- 
zadowolenia. Co do mnie, tak pisze w końcu ko- 
respondent, to bynajmniej nie zostałem zawiedzio- 
ny w mych nadziejach, gdyż z góry powiedziałem 
sobie, że na różach spoczywać nie będą. Mimo to 
jestem zadowolony, gdyż mam stanowisko, które- 
gobym po 20 latach służby w ojezyźaie mojej nie 
był otrzymał, a potem uczuwam wielkie zadowo- 
lenie ztego powodu, że mogę pracować także nad 
pozyskaniem ma nowo dzielnej ludności Alzacji i 

otaryngji dla Niemiec. Sądzę, że każdy niemie- 
cki urzędnik, mający serce na właściwem miejscu, 
tego samego jest zdania.“ 

W sprawie rewelacji p. Varnbilera, któreśmy 
onego czasu podali, pisze obecnie jeden z półurzę- 
dewych sprawozdawców Hreus Zig między innemi 
co następuje : 7 

W świecie dyplomatycznym zachowano dotąd 


wożzdania i dla tego Mależy wpierw zaczekać na 
stateczną opinję. Obecnie wątpić już nie można o 
autentyczności słów p. Varnbilera, sprostowania 
nie było i krytyka owych wywodów wstępuje w 


gamy jego wyrażoniacii sią co do zagra” 
nicznej polityki, niekorzystną. Dyplomacja jest 


ną p-wściągliwość wobec wywodów p. Varn- p 
F zebraniy, wyborczem, gdyż powiedziano 
sobie, że £ usa pory może niedokładne apra- 
L 


swe prawa Bez wyjątku jest opinja tak o mowcy 


stypendyjny dla szkoły dziewcząt u św. Marcina. 

Jesień, Od dni kilu, mimo pięknej pogody, 
atmosfera ochłodziła się znacznie, a noca wą już pra- 
wdziwie jesienne: 


„Coraz ciszej — Wrzesień |! Wrzesień! 
Słońce rzuca blask z ukosa, 

I dzień krótszy, chłodna rosa — 
Ha i jesień, — polska jenieńl...* 


We Francji tymczasem panowały w Ostatnich 
duiach niesłychane upały. W Clermont-Ferrand odlo- 
żyć musiano zapowiedziane odsłonięcie pomnika Pa- 
scala, pomieważ niepodobna było ani pół godziny wy- 
stad na ełońcu, 

To~ arzystwo archeologiczne krajowe 
we Lwowie. Otrzymujemy nasiępujące pismo: Wy- 
dział towarzystwa archeologicznego we Lwowie re- 
konstytuował się po złożeniu godności prezesa przez 
„ dra Stanisława Krzyżanońskiego i wybrał na 
mocy $ 7. statutu prezesem swoim p. Adolfa Pres- 
sena, radcę wyższego sądu krajowego we Lwowie. 
Zawiadamiając o tem szanownych członków towarzy- 


antentyczny tekst, zanim będzie można wydać 0- |stwa, uprasza wydział, ażeby raczyli swoim czynnym | SA4%% 


udziałem popierać jego nalłowania około utrzymania 
i rozwoju towarzystwa. Wydział postanowił wznowić 
wydawniotwo -Hrzeglądu archeologicznego. Dzięku- 
jąc wszystkim 5. stowarzyszeniom, redakcjom pism, 
jakoteż iinjnm osobom, które raczyły popierać tows- 
rzystwo przez nadeyńsiie swołeb pnblikacyj lub da- 


cja rozpocznie. Z tego wynika, że kc.adzy masj jednogłośnie tego przekonania, że wysoko-polity- | yów dlą zbiorów towarzystwa, upraszamy, ażeby ra- 


aio mają ani wyobrażenia o tem, co wie każdy 
od Londynu aż do Petersburga; nie mają pojęcia 
o położekiu swego kraju w Kuropie. Nie wiedzą, 
że od lat dziesięciu, podczas których Francja pra- 
cowała nad swem odrodzeniem 2 odwagą, która 
w obec potomności naiwiększą jej będzie chwałą, 
ojczyzna francuska doszła znowu do całego owego 
uszaRowania, całego znaczenia, jakie ją dawniej 
otaczały. Bo gdyby o tem wiedzieli, powiedzieli- 
by jak my, że „Noblesse oblige* i że nie wolno 
narodowi zrzec się dobrowelnie obowiązków, jakie 
nań OWĄ jego interesa, jego położenie, jego 
przyszłość. Naród nie może, nie abdykowawszy 
w haniebny sposób śród ogólnego Śmiechu, przy- 


czne odkrycia p. Varnbiilera w wygłoszonej for: 
mie mie godzą się z rzeczywistem położeniem rge- 
czy, i że interegowane strony nie omieszkają im 
zaprzeczyć. Pominąwszy już to, że wywody p. 
Varnbiiiera obliczone były na wywołanie 


czonych w wieiką politykę. Kto wie, w jak wiel- 
kiej tajemnicy trzymaną jest zagraniczna polityka, 


dnio w niej udziału, ten wątpić nie może, iż p. 
Varnbiler nigdy mie był w nią wtajemniczony, 


Równocześnie zapisać tu należy, iż p. Wad: | Verein fir Steiermark“ w Graou, 


czyły wydział w jego nowym składzie również za- 
azczycać dowodami swojej uprzejmości. W szczegól 
ności składa wydział najgoretsze dzięki tym stowa- 
rzyszeniom, redakcjom pism i miłośnikom archeologji, 


a 8 VJs wywo wrażenia którzy pomimo przerwy w ozynnościżch towarzystwa 
pomiędzy wyborcami, niewątpliwą jest rzeczą, iŻ|nję zaniechali utrzymania stosunków z towarzystwem 
p. Varnbiiler nigdy nie należał do osób wtajemni- |; nadsyłania temuż swoich publikacyj lub darów, 


Stosujemy to driękczynienie do szanownego to- 
warzystwa nrnkowogo w Torunia, „Jednoty ceskych 


że nawet bakrytą jest przed najwyższymi urzę-|ficjogu* w Pradze, towarzysiw: heraldyczno-genea- 
dnikami, jeżeli nis mają z urzędu lub bezpośre- logicznego „Der Adler“ w Wiednie, towarzystwa 


„Herold“ w Berlinie, „Głeaellechaft fir Pommersche 
(łeschichte* w Gryfji (Greifswald), „Historischer 
„Głermanisches 


patrywać się temu wszystkiemu, co po za nim|dington napisał do ks. Bismarka z prośbą, aby | National Mudum* w Norymberdze, „Academia eral. 

1216J8. zaprzeczył ma urzędowej drodze wiadomościom do- | dieo g nealegica* w Pizie, „Societa del Gabineto di 

zrobią iani ku własnej korzyści. Nie podoba sięjtyczącym jego osoby. Wiadomości te bowiem są! Minerya* w Tiyeście, a oraz do sz. autorów, którzy 

więc tym, co widzą niebezpieczeństwa, gdzie ich|nieprawdziwe i zmyślone. „Post tymczasem pisała swoje prace towerzystwn przesgłali, jakotoż do miło- 

j przed kilku dniami, że odkrycia p. Varnbilera , śników, którzy je zabytkami starożytnemi obda» 
rzali 


się dzieje. Czego wtenczas nie zrobi dla siebie, 


nie ma i co może nie wiedzą. gdzie jest niebez- 
pieczeństwo, że rzeczpospolita francuska bierze 
Udział w koncercie europejskim, w którym zrosztą 
zapatrywania 
Francji w demonstracji każe im 
bojażni, jak gdyby demonstracja 
dzeniem wojny. Na te obawy, 
wielu ludzi we Francji lecz i po za Francją ba- 
wią, odpowiedzieć trzeba, iż rząd francuski przy- 
jąłby najsiebiejwielką odpowiedzialaość, gdyby po- 
pzoue upie aregulować swe sprawy, które są 
i maszemi, jako obojętny i niemy widz. Nie ma 
we Francji męża stanu, który doszedłszy do wła- 
dzy, nie aląkłby się tej odpowiedzialności. 


anaatugują na wiarę. 
O pobycie arcyksięcia Rudolfa w stolicy Nie- 


Wydział postanowił wydać do końca r. 1880 


jej tak wielką mają wagę. Udział|rni3c donoszą, że wczeraj zwiedzał wspólnie z ce-|tom Przegiądu archeologicznego łączący W sobie nie- 
wydawać okrzyki |earzewiczem niemieckim zakład kadetów w Lich-| wydane dotąd zeszyty tego pisma. Tymczasowo obrał 
ta była wypowie- |ierfelde, poczem był ns śniadaniu, wyprawionem | wydział za swój organ Gzasopismo Spójnia wycho: 
które" nie tylko |przez korpus oficerski brandenburgskiego puiku|dzące we Lwowie i będzie takowe przenyłzi szan, 

ła O godzinie 5tej zaś był na obie- | członkom towarzystwa archeologicznego, którzy za- 


Wkładka roczna wynosi 5 złr. i może być takte 


obecnie obożuje brandenburgski spłacaną w ratach półrocznych po 2 złr. 50 ot lub 


ułanów nr. 

dzie u ces ieza w nowym pałacu w Poczda- | płacą wkładkę roczną. 
mie. W pi ma arcyksiążą Rudolf wyjechać na 

miejsce, 

puik ułumó! w sobotą powróciwszy do Berlina 


ma się pożegnać s dworem niemieckim. We ww- 


Nie ma|rek po południu obwoził cesarz Wilhelm gości ocałoroczną, otrzymają także 


kwartalnych po 1 złr. 25 st. 
Ou. vavae riv: mióray wpłacą nd razu wkłądkę 


żadnego, któryby chciał odgrywać niedogodną tą|swych, arcyksięcia Rudolfa i króla greckiego po bezpłatnie. 


rolą bezwładzy. „zy potrzeba dodać, że wstrzy- 
manie sią Francji w chwili, gdzie wszystkie mo- 
carstwa, są zgodne w tem, aby Turcją nie uka- 
rać lecz dać jej wyraźny i bijący w oczy dowód 
ieh zgody, byłoby, co najmniej kategorycznem ga- 


wstąpienia francuskich pełnomocaików do kengre- 
berlińskiego. s 
,Zadawać tak sobie samemu kłam 
gdzie dyplomaci 


aby takie błędy popełniała 


Gdyby demonstracja obejmowała w 


} obawę tych, co gania 
ostępewanie rządu; ale demonstracja" mocarstw 


j | przedsiąwziąć na 
sehodzie akcji Ra własną ręką. Hisiorja ostat- 
dowody. Gdy- 
w roku 1876, po konferenejj w Oarogrodzie, 


ogrodach i zakładach w Poczdamie i Nansouci. 


sta i królowa grecka, oraz bardzo liczna świta. 


KRONIKA. 


Laoów 17, września. 


Arcyksiążę Karol Ludwik, który wczoraj 
przybył do Lwowa, przyjmował zaraz po przybyciu 
Pp.: wiceprezydenta Zaleskiego i hr. Romana Po- 
tockiego. O godzinie 10ej przyjmował arcyksiążę hr. 


Kazimierza Krasickiego, prezydenta barona Schenka, 
hr. Wilhelma iemieńskiego, ks. biakupa Sembrato- 


ta Soleckiego, hr. Adama Bąkow- 
ngusta Romaszkana i prezydenta 
„Kocha. Z wszystkini tymi panami 
w sprawach stowarzyszenia 


Bankiet siraży obywatelskiej, zapowje- 


dziany na dzisiaj, |x powodu wyjazdu prezydenta mia» 
sta do Łapkowa | sostal odwołany, ale subskrypcje 
było sią udało Europie przekonać Portę, że jesi|są wakne i dzień 


e później naznaczony. 


) | Obecnie przypada do zapłacenia wkładka za 
W przejażdźea tej brały udział cesarzowa Augu- rok 1880. 


Pieniądze raczą sz. czlonkowie przesłać na ręce 
skarbnika towarzystwa p. Lndwika Rojeka, dyrekto. 
ra tabnli krajowej, inne korespondencje i przesyłki 
na ręce sekretarza tow. Karola Widmanna we Lwo- 
wie. — Wydział towarzystwa. 

Pomnik Karpiźskiego. Wdzięczny śpiewak 
„Ludgardy* i tylu innych dum i pieśni, których e- 
chem do dziśdnia odbramiewają dworki szlacheckie i 
świątynie pańskie, doczekał się od swego rodzinnogo 
miasta pięknego uznania. Dnia 16. września br. 
bowiem odsłonięto w Kołomyi pomnik tego poety, 
przy niezmiernym udziale publiczności, która z naj: 
dalszych okolic przybyła na tę uroczystość. Po na 
bożeństwie w kościele farnym ks. Martini stanął o- 
bok pomnika, a wyjaśniwszy w wymownych słowach 
znaczenie tej pięknej narodowej pamiątki, ustąpił 
miejsca p Białoskórnicekiemu, który w imie. 
niu komitetu oddał pomnik i pieczę nad nim miastu. 
Dr Dębicki, zastępca burmistrza, w świetnej mo. 
wie podziękował komitetowi za doprowadzenie do sku- 
tkn budowy tego pomnika, a tłumnie zebrana publi. 
eaność zaintonowała popularny 
„Kiedy ranne wstają zorze”, 
wojskowej i huku moździerzy. 

Chlubne świadectwo ze trony 
Ausstellungs Zeitung otrzymał rodak 


Arcyksiążę z Zamku królewskiego udał się do 
Sukiennic, gdzie oglądał wystawę sztuk pięknych, 
wyraził się pochlebnie o portrecie Modrzejewskiej 
Ajdukiewicza, a długo podziwiał w zachwycie Grot» 
gera wiekopomne rysunki. Zwidził salę, gdzie się 
odbył bal cesarski i halę dolną, nówietnioną niedawno 
ludową uroczystością którą cesarz zaszczycił swoją 
pamiętuą obecnością. 

Powróciwszy do domu, po chwili wyjechał aby 
oddać wizytę księżnej Znzannie Ozartoryskiej, ks. 
biskupowi Dunasjewskiemu i księstwu Wirtemberskina. 
O godzinie 6. udał się na obiad do pałacu Ogińskich 
do arcyksięstwa Fryderyków, gdrie było razem przy 
stolo osób dwanaście. Arcyksiążę był potem na her- 
bacie n delegeta hr. Badeniego, dokąd przybył aroy- 
książę Fryderyk i tek odprowadził arcyksięcia Karola 
Ludwika na kolej wraz z delegatem Badenim, pre- 
sydentem Zyblikiewiczem, komenderującym Schefierem 
i radcą dworu Englischem. Arcyksiąsę wyjechał o 
godzinie 9. do Lwowa. Przez czadu swojego TU po- 
bytu nieras mówił w gorących wyrnvack o przyjęciu 
cesarza i podnosił wzrost zadziwiający miasta, zwra- 
się do prezydenta Zyblikiewiczó. 

Jutro rozpoczyna się w teatrze krakowskim kura 
1880/81 roku oryginalną trngedją Adama Asnyka: 
„Kiejstut*. Personal teatru znacznie zmienionym i 
wzmocnionym został na bieżący kurs, Utalentowany i 
znany dobrze w Kraxowie. gdśia p w 
stawiał kroki, artysta p. Gustaw Fiszer, oba? obo 
wiązki reżyszera. Dyrekcja prócz tego zaangażn: 
wała kilka innych osób : znaną pochlebnie u nas bawią 
Michalinę Niennieką i jej mlodzinchną córkę, Xiora 
rozpoczyna zawód artystyczny w rolach naiwnych 
oraz p. Siennickiego ; panne Baumann, która także 
dawniej należała do teatru krakowskiego, a w outa- 
tnich czasach zdobyła sobie w teatrach prowincjonal- 
nych grywających w Warszawie, bardzo dobre 
nowisko. Prócz tego dyrekcja wzmocniła nowęmi 
nabytkami podrsędniejsze siły teatru. Repertoar ma 
być w tym kursie bardzo starannie ułożony i klawy- 
czne sztuki przeplatane będą nowemi lub wznowio: 
nemi komedjami oryginalnemi i franenskiemi naj- 
lepszych antorów. Na pierwszym pianie stoją „Buy 
Blas“ w tłamac eniu Anczyca, „Bezczelni* Augiera, 
„Daniel Rochat“ Sardou. 

Dsiś chowaliśmy zwłoki inżyniera i budowiii- 
czego Stanisława Zychonia. który zbyt wcześnie | bo 
w 29. roku życia umarł. Był to człowiek do wszel- 
kiej pracy publicznej. dobro ogółn mający na caiu, 
zawsze gotów i ochoczy, Od 12. lat atrażak jo- 
żarny naszego miasta. W kilku pożarach odznac*ył 
się przy gaszeniu ognia szaloną odwaga zimną krwią 
i energią. Kolega uczynny, Polak dobry, człowiek 
zacny i uczciwy — szkoda, że straż pcżarna miejska 
(płatna) nie poczuła się de obywatelskiego obowiątku 
odprowadzenia zwłok byłego towarzysza, a tylko 
szczupła garstka ochotniczej straty ogniowej konw”' 
jowała swego byłego porucznika. 

Jeżeli obowiązek i sinśba, które się płacą, znaj- 
dują nznanie — tem bardziej znaleść je winno poświe- 
cenie człowieka, który nie dla korzyści materjalnej 


Preegląd archeologiczny lub widoków — służył tej straży tak dlugie lata. 


Drohobycz 17. wrzeńnia. Wracam właśnie * 
fabryki naftowej firmy Głartenberg, Lautsrbu = 
& (łoldhammer, którą na jutrzejsze odwidziny sesar 
skie pysznie i bogato ustrojono. Oglądał ją marsze: 
powiatowy Bielski i wyraził zadowolenie ze świetna: 
go udekorowania, którego dokonał dyrektor Vanhaecht. 
Mnóstwo publiczności zwidza fabrykę. Po siinej ulo- 
wia wypogodziło się cokolwiek. i jest nadzieja, je 
będziemy mieć jutro piękny dzień. 

Rzeszów 15. września. Dnia 12. maja 1878 
ukonsty sie Stowarzyszenie profeajonistów, i 
przemysło asta Rzeszowa na mocy statu 
zatwierdzon ez namiestnictwo, a starostwo t" 
tejsze zawezwało wasystkich reprezentantów dotych- 
czasowych cechów , aby kasy swego cechu , niemniej 
dokumenta i rachunki złożyli do rąk starszyzny na- 
szego utowarsyszenia. Mimo jednak tego zawezwania 
i obwieszczenia naszego stowarzyszenia , cech slussar- 
ski i kowalski nie tylko do stowarzyszenia nie przy- 
stąpił, ale wbrew brzmienin ustawy przemysłowej z 
20. grudnia 1859 jako cech figurował i świadectvja 
sauki wydawał, co też rozporządzeniem starostwa |Z 
1. lntego 1879 zakazane zostało. 

W myśl tego obwieszczenia odbyło się w Rzf- 


hymn Karpińskiego |szowie 15. sierpnia br. walne zgromadzenie stowś- 
przy odgłosie kapeli |rzyszenia profesjonistów i przemysłowców: m. Raessd= 
wa, na którem zawezwano tych wszystkich , którzy 

ze s jeszcze do tego stowarzyszenia nie przyłączyć; 
nasz p. Jan|aby to we własnym a dobrze srosumia: interest"! 
Thnatowiez za wystawione w Cieszynie artykuły toa- 'nozynili jak ajżyskij 3 D 


zwłaszczą , še stone: 


apa 


e rozwija się pomyślnie i rokuje piękne na 
é nadzieje. Po roku istnienia, do końca gru 
-ta zr. stan kasy wykazywał ogólny przychód słr. 
«96, co jak na małe miasteczko jest dość powa- 
‘s sumka. Wyrasamy nadzieję, że te cechy, które 
6 przystąpiły dotąd jeszcze do naszego stowarzy- 
zenia, dłużej opierać się nie będą, lecz pod hasłem 
viribus unitis“ wesprą jego zamiary i usiłowania. 

Przemyśl 16. września. Wpisy do szkoły Tow. 
tycznej pod kierownictwem p. L. Dietza trwają 
25. bm. W szkole tej udzielaną będzie nanks gry 
na fortepianie i na skrzypcach, tudzież nauka śpiewu 
choralnego i solowego. 

Warszawa. W sferach teatralnych sajmują 
wię podobno kwestją tantjemy dla autorów dramaty- 
cznych. Dotychczas płacono sztuki od aktu, co mo- 
żnaby mniej więcej porównać z kupowaniem obrazów 
na lokcie, nie najlepsza bowiem sztuka ale najdłuż- 
sza przynosiłaby najwięcej. Zresztą honorarja autor- 
skio były i są jeszcze dotąd tak małe, że maximum 
za sztukę zajmniącą cały wieczór wynosiło 250 rubli. 
Ponieważ kompozycja i obrobienie sstuki śmiało mo- 
że zająć rok czam, wynika s tego, że autor drama: 
tyczny , któryby chciał na swych dochodach teatral- 
nych poprzestać, miałby dochodu około 68 kop. dzien- 
nie. Przy tzw. tantjemie, czyli procencie od czystego 
dochodu jaki sztuka przynosi, rzecz przedstawia 
się wcale inaczej — wówczas bowiem auto- 
ie prawdziwie wzięci, jak np. Sarden lub Domas 
we Francji mogą mieć dochody bardzo znaczne. 
taż sposób wynagradzania autorów nierównie 
iwszy. czy jednąk prędko n nas nastąpi 
otychesasowego gysten. nie wiemy. Proses 
żniejszy jest podobno pełen najlepszych chęci, ale 
zajść trudności czysto zewnętrzne, z któremi 
u nas liczyć się trzeba. Osas jednak , by re: 
słusznie w całym świecie jnk przeprowa - 
weszła w życie i u naa. 
wiarygodnego źródła dowiaduje wię Echo, że 
założenia stowarzyszenia pomocy dla kształ 
ę w średnich zakładach naukowych młodzieży 
jest urzeczywistniania. Koło utworzenia po- 
"go towarzystwa krząta się powatnie jeden 
bardziej zasłużonych nauczycieli II gimaszjum. 
wa ta, zdaniem naszem . wielce pilua, wymaga 
wienia jak najprędszego, gdyż położenie nieza- 
ych uczniów szkół, istotnie obarczonych pracą, 
awie nie pomostawiającą im chwili wolnego czasu, 
przytem niezdolnych jeszcze do zarabiania dostąte- 
na utrzymanie swoje, prawdziwie jest rospa- 
csliwem. 

W gronie studentów uniwersytetu tuiejszego, 
którzy odbyli podczas tegorocznych feryj kilka wy- 
cieczek pieszych po kraju, i dotkliwie czuli brak 
przewodnika do cakich wycieczek, powstała myśl 
zbiorowego opracowania ptrzebnych w tym celu opi 
sów przynajmniej kilkn okolic. Wędrowiec donosząc 
o tym projekcie, podaje, %e ze względu na poży- 
tek takich wydawnictw informacyjnych, treśtiwie skre- 
ślodyeh i opatrzonych mapkami dls orjentowania się 
| w podróży, chętnie sam chce przyjść w pomoc inicja 
torom dostarezgeniem wiadomości, jakie zebrał dla sło- 
wnika geograficznego. 

Morderca. Michał Orosz z wielkiego Wara- 
dynu, który dia rabunku 28 centów zamordował pe- 
wnego pasticha, został skazany w dniu 16. b. m, 
na śmierć przez powieszenie. 

Pociąg w niebezpieczeństwie. Pociąg ko- 
lei żelaznej, dążący w kierunkn północno wschodnim 
z głównej stacji londyńskiej, w niemałym znajdował 
się niedawno niakezpieczeństwie. Jakaż bowiem zbro- 
dnicza ręka usiłowała vodłożyć szyny Około 
ozterech funtów dynamitu który, gdyby szczęśliwym 
trafem nie sostał zpostrzeżony przes sitrażnika, odbye 
wającego nad ranem inspekcję swojej; linii, mógłby 

spowodować olbrzymią katastrofę. „Niedaleko szyn 
znąjęzicno nowy oskard do podważenia szyn, a obok 
niego leżący pakiet z dynamitem. Widok zbliżają: 
cego się strałnira uniemożliwił zapewne przeprowa: 
dzenie nikczemnikom zbrodniczego dzieła, za którymi 
policja czyni energiczne poszukiwania. 

Rękopis Ewangelji wssystkich czterech e- 
wangolistów odnaleziony zosta! przez pewnego An- 
glika w Kalabrji. Jest on pisany srebrnemi literami 
na purpurowym pargaminie, i zdaje się pochodzić z 
Vgo albo najdalej VI wieku. 

Dziwny gust. Zdetronizowany emir Kabulu, 
Jakub han, jest obecnie więźniem stanu w Mussuri. 
Jest to, jak wię zdzje — pisze Polit. Corr. — czło- 
wiek słąbego nmysłn i wcale niezdatny na monarchę. 
Pominąwszy jug słabość jego do djamentów, podaje 
Polit. Corr. jeszcze jedno z jego dziwactw. Jakub, 
han nie chce jąć żadnego innego napoju, tylko r 
e o Bio pra tko rm AE Ka kc ad do wzmocnił się, przez co ceny pszenicy, żyta i jęczmienia 
80 mamek. | podniosły się. Pomimo podniesienia 81ẹ takowych, pokup 

Ostrożnie z pijawkami! W Bernie kazał į był dosyć Znaczny, tak na miejscowe potrzeby, jako też 
dentyata zupełnie zdrowemu człowiekowi przystawić || 1% Wywóz da Prus. , y ki ; 
pijawkę do dziąsła, W dwa dni pacjent umarł, a| Placono za pszenicę żółtą na 100 ilogramów złr. 
lekarze stwierdzili przez sekcję, że chory umarł, 1040 do 10:75, pszenicę czerwoną złr. 1050 do 11:10, 
na zatrucie krwi. którego początik spowodowało u- | pszenicę białą złr. 1075 do 11-25, żyto Piękne złr, 10— 
kłnoie pijawti. Rana była strasznie zaognioną, cała 10-156, żyto poślednie złr, 950 do = Jeczmień piękny 
głowa opąchła, złr. 750 do 8:15, jęczmień pośledni złr. 685 do 7:40, 
owies złr. 6:20 do 670, groch złr. 8-— do 10—, tatar- 
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zaprzysiężeniu p. Rewakowicza, albowiem Dzien- 
nik Polski kilka razy o panu Wiedeniu „Źle pi- 
sał*, występował przeciwko niemu nieprzyjaźnie 
i jest co do osoby p. Wiedenia stronniczy, pan 
Rewakowicz zatem jako redaktor tego pisma prze- 
słachanym i zaprzysiężonym być nie powinien. 
Sąd przychyla się jednak do wniosku dr. Siter- 
skiego. 

Przystąpiono do przesłuchania oskarzycieli 
Marceli Mieczkowski i Jaezyński Teofil kondukto- 
ray drogowi czują się obrażeni i żądają ukarania. 
Przesłuchami drożnicy gniewają się na p. Wiedenia, 
że przez niego nie dostali remuneracji, że ich 
puścił w gazety, nazwał złodziejami i wszyscy im 
to „Świrkali w oczy.* W ogóle tym ostatnim roz- 
chodzi się o wynagrodzenie za roboty w święta 
i niedziele, p. Wiedeń zaś zakazał im dać pienię- 
dzy bo są „stare złodzieje,“ aco „mogą ukraśćchyba 
błoto, kamienie ?* Czterech oskarzycieli odstąpiło 


-amwe 


biera głos oskarzony p. Wiedeń. 

Roapowiada on wiele o obowiązkach sekcji 
III, zakresie działania i o swem stanowisku jako 
reterenta. W sekcji nikt dla drożników remune- 
racji nie wnosił, tylko na pełnej radzie p. Kul- 
czycki. On jako referent obstawał za wnioskiem 
sekcji, bo gdyby „te panowie byli warte remune- 
racji toby ją dostali.“ 8 omieja robót publicznych 
ma konie, ciągle jeździ, dozoruje i z powodu ja- 
kiegoś czy nieumiejątnego, czy ałego prowadze- 
nia komduktorów nie może dojść ładu. 

Przyznaje, że wyraził się o drożnikach i słn- 
gach iż są „złe ludzie, nic nie warte i marnotraw- 
cy,“ ale zaprzecza stanowczo jakoby użył wyrazu „zło- 
dzieje.“ Na stwierdzenie nadużyć i słuszności 
swych wyrażeń chce prowadzić dowód prawdy i 
oświadcza, iżby nie przestał gadać gdyby chciał 
wszystko powiedzieć. O znaczkach nie wie. Znaczki 
egzystowały jeszcze przed kilku laty. Potwierdza 
to, że powiedział, iż jedna część służby musi być 
oddaloną. Na to zapytanie, co jest drożnik, sługa 
i konduktor drogowy, odpowiada, że konduktor 
drogowy nazywa się po niemiecku Wegmeister. 
Tego zaś co to jest sługa. drożnik, określić nie 
może i zakończa: „Kto służy jest sługą.“  Szcze- 
gólnie zwraca się przeciw konduktorom, a drożni- 
ków uważa tylko za narzędzia. 


Po wywodzie p. Wiedenia przesłuchano świad- 
ków dowodowych p. Zimę, Lama i Rewakowicza. 
Rsdny Zima opowiada o przebiegu posiedzenia, 
stwierdza okoliczność, iż p. Wiedeń użył wyra- 
zów „część trzeba napędzić, szachrują markami, 
są ludzie źli, nieuezciwi.* Na zapytanie dr. Siter- 
skiego, czy wszyscy radni mowy reierentów sły- 
szeć muszą, odpowiada, że są mowcy, których 
rada słucha z natężeniem, p. Wiedeń do nich nie 
należy. Zaprzysiężony p. Lam Henryk, sprawo- 
zdawca Gas. Lwowskiej stwierdza, że p. Wiedeń 
powiedział „złodzieje“ złe ludzie, oszukują ko- 
misję znaczkami i raczej by ich należało napę- 
dzić. Słowo „złodzieje“ wypowiedział nieco ciszej. 
On Sam zwrócił na to uwagę sekretarza rady. 
Henryk Rewakowiez zaprzysiężony mimo 
sprzeciwienia się p. dr. Dornbacha, wyjmuje no- 
tatkę z kieszeni, odczytuje zanotowane tam wyra- 
żenia p. Wiedenia i oświadcza, iż co zanotował, 
jest szczerą prawdą i gotów jest na to nietylko 
przysiądz, ale nawet zażyć truciznę. p 

Zeznania jego potwierdzają W zupełności 
oskarżenie. Po wysłuchaniu tego świadka przerwa- 
no rozprawę, a p. Wiedeń zaproponował, że gu- 
tów jest odwołać wszystko, byle oskarżyciele od- 
stąpili od procesu. Oskarżyciele zmżądali tedy 
odwołania wszystkich zarzutów na 
publicznem posiedzeniu Bady miej- 
skiej iw dziennikach. P. Wiedeń oświad- 
czył, że uczyni to na jednem z najbliższych po- 
siedzeń Rady miejskiej i nie będzie się mścił za 
to co było. Oświadczenie to zaprotokołowano, po- 
czem oskarżyciele odstąpili od procesu. 


auc 


Rolnictwo przemysli handel. 


Kraków 17. września. (Sprawozdanie targowe). 
Dowóz zboża na wczorajszy targ na Baranie był mały, 
wynosił zaledwie około 400 korcy, po większej części 
| pszenicy; ceny utrzymały się z ostatniego targu. Płacono 

za pszenicę na 237 fnt. 52—55 złp., żyto 227 fnt. 45 do 
148 złp., jęczmień na 202 fnt. 28—32 złp., owies 188 fnt. 
17-18 złp,, rzepak 250 fnt, 50—53 złp. 15 gr. 

Ruch, obrót i popyt na dzisiejszym targu kleparskim 


| N |kę złr, —— do ——, proso złr. —*— do —'—, fasolę wadzen Gz: 
Ogłószenis urzędowe. Licytacje. Realność | 7, 11._ do 18—, jagły złr. 11'— do 12—, rzepak złr,  bilizacja byłaby łatwiejszą. 


od liczbą 128 w Tuiukowie, sąd piywiat. Zabłotów. Ce- : * a 
w wywolalią Zo złą: „Boli Dal 1. 161 w Danyczu, | 11:50 do 12—, koniczynę czerwoną złr. swo a 
sąd pow. Zabłotów. Cena wywoł 50 złr. — Realność ' koniczynę białą złr, 56 do 70. 
pod 1. 25 w Dulibach, sąd powiat. Stpyj. Cena wywoł. 

1050 złr. — Realność pod l. 114 w Słabodzie, sąd po- 

wiat. Kozowa. Cena wywoł. 875 złr. -— Realność pod 1. | 
467 w Stryjn Cena wywoł, 1000 złr.(— Realność pod 1. 8683, żywej nierogacizny 1230 sztuk. 
11 w Stryju. Cena wywoł 2000 złr. le- Realność pod l 


23 w Stebuiku. sąd powiat Paho y. Cena wywa”. s 4 6 e 3 
oon ia nae Ah qe]. sr «Aus tymie. Cena wy-|*97 do 65*—, zabite wieprze złr. 48:— do 58:—, żywe 


wol. 4000 złr. — Realnosć pod l. 23 wiftebnikn, sąd po- |owce ciężkie dla eksportu złr. 42*— do 46:—, lekki to- 
wiat, Bohurodczany, Cena wyw. 800 +3% — Realność pod i war złr. —*— do —'—, zwykłe czarne w grubej wełnie 
1.230 w Dobromilu, Cena wywot. 75efzłr. — Realność | zły 32:__ do 40— za 100 kilo mięsa, galicyjska nieroga- 


pod l 115 w Krakowie. Cena wyw. 10.038 złr. Ę 3 i 3 
Konkursa. Posada nauczyciela matematyki w, Zna złr 38 — do 42—, węgierska złr. 48:— do 54— 


wyższem gimnazjum w Przemyślu, z płacą 1000 złr. ijx« 100 kilo żywej wagi. 
dodatkiem 300 złr. J. Krsyntofowics, W. Amirowics © Schela 


Przegląd polityczny. 
Lwów 18. września. 
Dzienniki całego świata przepełnione podróżą 
cesarza do (Galicji. Obok opisów szczegółowych 
pojawiają się już niezliczone kombinacje polity- 
czne, „Lo XIX Biócle* umieszcza bardzo niepo- 
spolity i prawdziwy artykuł „L Autriche et les 
Polonais.“ Zapisać także winniśmy, iż zRany 
organ „Bohemia ogłasza na wstępie korespondencję 
Po wyWołaniu oskarzycieli, z których dwóch z Krakowa e nasiępstwach podróży cesarskiej. 


isiąpiło od oskarzenia, przeczytał Sprowadzący Delegacje będą obradować około 4 tygo- 
ozprawę imiona świadków doi odwodowó ch i okaza- ; dnie. Program prac przyszłego parlamentu ułożony 
się, że 24 świadków do rozprawy mie stanęło. ' zostanie na koufereneji wspólnych ministrów, któ- 
r. Siterski, zastępca oskarzycieli, stawia ra właśnie zebrała się w Peszcie. f 

csek zawezwania także p. Henryka Rewako» Zgermanizacją walczą Narodni Listy 
daktora Dzienniku Polskiego, i dr. Czy- W następujący energiczny sposób: „Z nieszczęśli- 
aa świadków dowodowych. | ¿wym zwyczajem ‘i obyczajem germanizacji , który 
Dornbach imieniem p. Wiedenia nie Pe 
eciwko zaważwaniu, ale sprzeciwia sią nisterstwa Aueraperga, nie wolno drugi raz Żarto- 


Z Izby sądowej. 


Lwów 18. września. Dziś o godzinie Ytej 
rano zaczął się dalszy ciąg rozprawy „Teofila Ja- 
czyńskiego, Marcelego Mieczkowskiego i wszyst- 
kich drożmików miejskich przeciw, p. Józefowi 
Wiedeniowi, radnomu misjis o obrazę 
honoru. 

Rozprawę prowadził sędzia Markowski wo- 
becności protokolaute p. Dulęby i zastępcy proku- 
atora p. SymOwicza. 


kawy 


od oskarżenia w ciągu rozprawy. Następnie za- I 


Włedeń 16. września, Na dzisiejszy targ dowie | ui : 
ziono cieląt 2236, zabitych wieprzów 85, żywych ow1e0: ku? p. t. „Koenigin Vergesli 


Ciełęta płacona $ywe cel», 40— dO «b — = zabito adr. | 


panował od czasu cesarza Jozefa II do końca mi- | N 


DZIENNIK POLSKI 3 
wać. Raczej należy z nim ile możnóści ryc astyeźnych okrzyków kilkutysięczae; zgromadzo” Berlin 16. wrześni Vi a n 
skończyć, jeżeli w ogóle to państwo ma mieć przy-|nej tn ludności odjechał cesars w dalką podró, Rosyjskie banknoty 1021076. Galicyjskie”, SĄ . 12050 
szłość. Cbok nowo utworzonego cesarsty A pruskie- Stanisławów 18. września (godz. 9 m. 30|ĄFie kredytowe . 40550 _ Kolei Rumuńskiej 53 90 


Lombardy . „ „ 14450 Austrjackie banknoty 1721-90 


8595 Lombardy . . . 
Teile zbożowe : dnia 17, września. 
WIEDRK: peeaia sł 12'==, żyto sł, 10—- okowita 

pr. 10.000 liter-proownt, zł, 83—, BUDĄ-PESZT: pszenica 
za kilogr. (na jesień) sw. 1073 BERLIN: pszenios żółta 
RU aty] sierpień 205'— , żyto —'—, okowita loco 6030 


: pszenica —*—, rzepak na jesień ——, PARYZ: 
mąki 159 kilo zk, 66:60, ` jp 


Przyjechali do Lwowa dnia 18. września. 

Hotel Angielski. E. Rylski z Czarnołoźca, W. 
Wolański z Duplisk, K. Kalik z Bohorodczan. 

Hoete! Langa. R. Jung i W. Ziegler z Wiednia, 
A. Schapira z Tarnopola, G. Gebauer z Karlsbrun, 

Hotel Eeropejski. S. Starzyński z Derewnia, 
M. Dwernicka z Rosji, A. Gssperski z Monasterzysk, J. 
Fabich z Unterretzbachu. 

Hotei Zorza. J. tr. Borkowski z Grodka, W. 
hr. Konopacki z Drezna, H. hr. Stadnicki x Grybowa, 
E. Primrose z Wiednia, M. Siendre z Jass, K. Suchodol- 


Pati Sosnowa, G. Godschot z Paryża, PIA BAHA WIS. 


go Austrja z programem niemieckim jest czystym 
absurdem i leń oryoczkóżiii Tylko lódność sło- 
wiańska stanowi dziś główny rdzeń i zape istni 
nie monarchji austrjackiej; z niemieck 
manizowaną ludnością państwo to nie 
rękojmji bytu. Dlatego też głównem j 
być musi uchylać wszystko, co na 
manizację, a szczególnie usuwać z u 
stko, wszystkie zwyczaje i obyczaje, które długo 
teroryzowały prawa plemioę słowiańskźch. (zem 
mocniej Austrja stoi o włagaych siłach, tem mniej 
może stać się zdobyczą cesarstwa pruskiego. Aby 
się zaś całkiem jasno wyrazić, oświadczamy: My 
Czesi w Czechach, na Morawtę i Sgląsku nie mo- 
żemy Żadnego krawca, szewca, 26 istrza 
marza, budowniczego, rzeźnika, = za, gorzel- 
nika itd. przymusić do nauczenia się po czesku; 
ecz ktokolwiek nie mówi naszym językiem, opu- 
ścimy gó i pójdziemy de swego. Inaczej rzecz się 
ma z urzędnikiem; od tego żądamy, aby, mówił 
naszym językiem itd.* N 
Sprawę teatru niemieckiego w 
Peszcie traktuje prasa węgierska jako tryumů na- 


zrana). Tłumy tak samo jak 15. zalegały peron i 
dworzec, mimo lejącego deszczu. O godz. 7 m.35 
pociąg cesarski przybył na stację. Cesarz wysiadł 
w towarzystwie namiestnika i marszałka Wodzie- 
kiego. Mówiąc z marszałkiem powiatowym Bryk- 
ez ; Z dr. Kamińskim i z kanonikiem Isa- 
kowiczem, wyraził cesarz żal, że nie mógł zatrzy- 
mać sią w mieście. O godz. 7 m. 42 pociąg ce- 
carski opuścił Stanisławów wśród okrzyków nie 
zliczonego tłumu pabliczności. 


Wiedeń 17. września. Polit. Cor. dowiaduje 
się z Kattaro dnia 17. bm.: 6000 Czarnogórców 
z jedną górską i jedną ciężką baterją stoi pod Su- 
rmanem powyżej Antivari w pogotowiu do wy- 
ruszenia, skoro fota europejska pokaże się na ho- 
ryzoncie. Oszańcowane obozy Albańczyków na 
Mazura Planina leżą pod donośnością strzałów ar- 
skip foty. W Dulcigno komenderuje Ibrahim 

ej. 


, „Stambuł 18. września. Nadzwyczajna rada 
ministrów uchwaliła dnia 15. bm. notę do mo- 
carstw, w której Porta zezwala na odstąpienie 


rodowy. Napło powiada: „Upadła już bastyla : Duleigna, ale żąda przedtem ścisłego oznaczenia POCI ĄG IlKOLEJOWE 
teatr niemiecki! Toczyła się olbrzymia walka, gło- | granicy. A Przyche de Lwewa. 
sy magistratu rozstrzygnęły, niech żyje magistrat 1“ Petersburg 17. września. Ukazem carskim Według południka pessteński 


Fagetlen Hirlap pisze: „Nie godzi się stanąć, a |Radano Loris Melikowowi odznaki orderu Andrze- 


ducha niemieckiego trzeba zwalczać dalej madia- |)3 z wyrazem podniąkowąnia. kz alae Sw A orahia (pocas maat y:) w | 
ryzacją w księgach handiowych, na szyldach itd. Berlin 17. września. Cesarz. następce trona KRAK OWA o godzinie 6 minut 20 rano (pociąg po- 
i aby żaden Węgier nie śmiał czyać Lloyda lub]; arcyksiążę Rudolf byli na objedzie u Sse- eu hy” 3 ę pk Pe a A Faj rm (pociąg: osobowy); 


Pester Journal!* Pesti Hirlap powiada : „Na te- 
rytorjum naszej Ojczyzny nie chcemy dalej cier- 
pieć Żadnej propagandy niemieckiej, żadnych sta- 


cheny'eg o. 
Rzym 17. września. Agencja Stetani zaprze- 


łych zakładów niemieckich i dla tego upadł osta- |¢Z® jakoby niejaki Cłoercke jeździć miał do Hrie- | pociag mięszany.) ' 
tni teatr niemiecki w Peszcie, dla tego | oyliimy dricharuhe. Aż ae, 2 OWA: (na Stryj) do Lwowa saagis i 


dziś tę twierdzę germanizacji, tę bastylę zbudo- 
wang na zagładę ducha węgierskiego.* Ftsgetlenseg 
sławi gorąco młodzież akademicką, która w czasie 
głosowania na galerji burzą oklasków witała nie- 
przyjaciół teatru niemieckiego. Natomiast profeso- 
rowi Sehilagyi, który głosował za nim, urządzono 
wielką kocią muzykę. 

Tagesbote projektuje zgromadzenie w s zy s t- 
kich Niemców austrjackieh, aby Ra 
tym zbiorowym mik 3 złożyli dowód, že po- 
trafią jeszcze rządzić. W sposób bardzo przeżro- 
czysty utyskuje dziennik ten na brakkarmości w ©- 
bozie wierno konstytucyjnych, podzielonym na ró- 
żne korterje adwokackie. , 

Na naradzie gabinetu fracuskie- 
go, która odbyła się dnia l1ógo bm. pod przewo- 
dnictwem (irevógo, byli wszyscy ministrowie obe- 
cni. Przedmiot obrad stanowiło wykonanie dekre- 
tów mareowych, wszelako członkowie gabinetu 
nie doszli jeszeze do porozumienia. Freycinet żą- 
dał wykonania; w duchu swej mowy w Montau- 
ban, Constans natomiast oświadczył się za natych- 
miastowem przeprowadzeniem. Głróvy, jak donoszą, 
zgadza się na zapatrywania Freycineta i góruje 
przekonanie, że sprawa załatwioną zostanie bez 
przesilenia w gabinecie. Odezytano następnie akta 
dotyczące demonstracji fiot i zaprzetzone, jakoby 
Turcja szukała pośrednictwa Francji. Aferze mig- 
dzy Varnbiilerem a Waddigtonem nie przypisuje 
Freycinet wielkiego znac em 

Daily News podaje z: 
kał dowodzący, że jedyne 
wschodniej polega. 
przemocą dokonaBem zniszczeniu Turcji. W sku- 


Bern 17. września. Bada stanów 30 głosami 
przeciwko pięciu uchwaliła rewizję Związku. Odchedzą ze Lwowa. 
Według południk: peszteńskiego, 

DO CZERNIOWIEC : o „gods, 6 min, 10 rano (pociąg 
pospieszny); O godz, 11 minut go w południe (pociąg mięsa” 
ny); o godz, 10 min, 5o w nocy (pociąg mięszany), 

DO KRAKOWA: o gods. 10 min. 30 w nocy (pociag 
pospieszny) o godz, 4 min, 33 rano (pociąg osobowy) o go~ 
duineeb minut 49 B południu (pociąg mięszany), 

DO PODWOŁÓCZYSK : (z dworca w Podzamosu): o g, 

w po 


10 m. 39 w nooy (pociąg mięssany) ; o g, 12 m. 32 
łudnie (pociąg mięszany). 

DO PODWOŁOCZYSK : s dworca lwowskiego głównego 
o g. 5 m. 40 rano iąg pospieszny) o godz. 12 10 w 
południe (pociąg mieszanyjj o gods, żOjJm, 11 w nocy (po: 
ciąg osobowy.) 


Berlin 17. września. Nač. Ztg. wzywa prasą 
niemiecką, aby zaprzestała sporu z powodu wy- 
stąpień namiestnika Alzacji i Lotaryngji, gdyż i 
tak Francuzi robią sobie co do tych krajów za- 
czepkę. 


Paryż 17. września. Dzisiejsza rada mini- 
strów obradowała dalej nad wykonaniem dekre- 
tów kongregacyjnych. Oonstans domagał się ści- 
siego wykonania. Daiszy ciąg obrad wieczorem. 

Paryż 18. września, Zapewniają, że Rada 
ministrów niezebrawszy sią już wczoraj wieczorem 
uchwaliła przyspieszyć zwołanie trybunału dla 
roześrzygnięcia zatargów z kongregacjami. Trybu- 
nał zbierze się dopiero dnia 18. listopada. Po jego 
rozstrzygnięciu nastąpi wykonanie dekretów, 


Paryż 18. września. Zapewniają, iż rada 
ministrów uchwaliła wstrzymać się z wykonaniem 
dekretów aż dopóki sądy nie rozstrzygną zatar- 
gów. Zaprzeczają pogłoskom o przesileniu mini- 
sterjalnem. Waddington ogłasza pismo z dnia 15. 
bm. przeciwko twierdzeniom Varnbiilera, i oświad- 
cze formalnie, że podczas eałego trwania jego mi- 
nisterstwa pomiędzy Moskwą a Francją nie było 
żadnego projektu aljansow ego, ami projektu żadnej 
umowy, ani nawet porozamiewań jakiegokolwiek 
rodzaju. Szczegóły przytoczane w mowie Varn. 
bithlera i podła rola przypisywana Waddingtono- 
wi są wymysłami. , 


A, NY RED TEE OZ -zaam ooa EE PY, t, o sA 
Zamówienia na medal rocznicy powsta- 
nia listopadowego przyjmują Redakcje Ga- 
mety Narodowej, Dziennika Polskiego, Ty- 
godnia i Księgarnia Polska we Lwowie. 
(ena bronzowęgo 3 złr. srebrnego 15 atri 


= g Owy nn O ~ 


Prawdziwym przvjacielem domowym 
nazwać się godzi książky, w której jak w „Dra Airy 
metodzie naturalnego leczenia znajdzie ka- 
żda rodzina i dla każdego wieku stosowne i praktyczne 
rady i pomoc na wszelkiego rodzwjn dolegliwości i cho- 
roby. Dzieło to ma jeszcze i przedewszystkiem tę wyso, 
kę wartość, że nietylko udziela rady, lecz poucza jak j- 
najlepiej zastosować i wskazuje łatwe i tanie ku teu 
si, W ocenieniu tych zalet, ae e Seer ni = 1 
wiele popmjarno-medynznych dzi czzCiĆ muże: po- 
KI Z Oko dilni, katilai Ai bEdzć zdania 
iż w żadnym domu braknąć go niu powinno. 

Nabyć je można za 1 markę — 70 ct. w. a. w Rich- 


Wiedeń 18 wczościa 10. 48 min. 


tek artykułu dziennika, występującego namiętnie |Akoje kredytowe . 28470 Akoje koii Poład, , 8310 | t73 ksgparm nakladowej w Lipski. Obszerny prospekt 
w interesie Greków, nastąpiła na giełdzie londyń-| ' „ Angłe-Austr. , 125 50 „o piakówka =.. PA EA ER driny "ee a p 
skiej ZRACZRa zniżka, =  Unionbank . 108'80 Rosyjskie banknoty , 1:22 o parari, 


Kolej Kar, Lad, 27975 
Usposobienie: mdłe. 


Wido 17. września. 


| "NADESLANE mmmn 
Ksawery Budkowski 


Blokada Duicigna ma być według 
dzienników berlińskich rzeczą postanowioną, chyba- 
by nagła zmiana sytuacji uwolniła puźstwa euro- 
pejskie od tego ostatecznego kroku, 
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poleca 2101 3—0 
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J. Breycha, Fraakfart a, Mosom. 


UCZEŃ 


w 1. lub 2. roku praktyki znaj dzie 
natychmiastowe umieszczenie 


w aptece w Zakliczynie 
s | Znakomite powodsenie i hne ie jakie zyskał ob 3 x 
MR | nad Dunajcem, 2139 2 —R Sadzonki Szpa rag Ó W A ua włosy, zniówafajik die. do Seda o publicznej e ża MO uu. RanzR.” RAR Gra. «WW €> 
Starszego lekarza sztabowógo w bardzo sllny-h egcemplarzach 3 letnie, 100 wstuk po 2 złu. 5) cnt, nd PILIPTON [ pu | 
Dr. Schmidźa poleca włosom mym i łowiałym po kilkukrotnem użyciu przywraca piękny, magazyn sprzętów koś cie nych i cerkiew iye 


GŁÓWNY SKŁAD NASION i ROŚLIN 


ulepszony przez J o STACHIEWICZA 


Dr. M Deutscha w Wiedniu, we Lwowie, pl:c Marjacki, 21:6 1—6 
leczy wszelką głuchotę, jeżeli nie jest || aaa | PEA z 


i Olej SAN które pod wpływem tego znaxomitego środka odzyskują pierwotną barwę. X WALENTEGO STACHIEJNICZA w Tarnopolu 


IA po następującj”'ch cenach: 


Mila dorosłych : A8Q om. długość po str, 50, 16. 90 ë wgdcj 
.* D) 190 , D » n» » 80, 100; , 
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naturalny . olor. Tosi pio mię farbuj6, IBCZ twyluu uJautadza 
) Cons flakonu 1 sèr. 5% et. 


|WWW MA JM JD IW O M. iw 
a wypadanie włosów w przeciągu dwch tygodni wstrzymuje, 
ca włozowo wemacnia i do wytwarzania | porostu włosów pobudsa. 


ie TTE 


«qodzosą; usuwa ciężki słuch i szum AE — " " 20a , s | » » 0, 85, 110| , 
w masash, DIEJEIE IE PE KIK JE IE EDE ICIL ICIEJEIEIER JL Miejsca wyłyciało nieprzada wnione pod dzięłaniem tego środka pokrywa- : aa a 10 a. |" a r a 
Nas Pda © do głó: KANT OR WYMIANY 1 ją mio pięknym włosom. Dla dzieci od 15 xir. do 40 złr. 1755 15—0 m 
u : W eera è 


Caly faken 3 zł. Pół fakana | zł, 60 ont. 


me ee A] 
UNIWERSALNY PŁYN 
å przeciw łupieży. 

'Zupieź jest objawem chorobliwego stanu skóry, A lekceważenie je 
słabości sprowadza szpada 1 ciwienie wlosów. Uniwerselny płyn j 
tak znakomitym środkiem, że joden iskon taroza na całkowite usu" 
nięcie łupieżu i kosztuje tylko 1 rir. 


W A g w» © 6 A na m, 


o długiem doświadczeniu udało mig mi wynaleźć wyhorny środek do 

tychmiestowego farbowania wlosów. na trwały i piękny kolor ozamy 

b cieniny ; jest on zupełnie nieszkodliwy i w zaatosowaniujbardzo prosty. 
Cena 1 złr. 

"O Nabyó można oprócz w Zakładzie także w aptekach pp. Dyl- 
skiego w Krakowie ; Rieohera w Stanisławowie; Jamrogiewicza w Tarao- 
pom; Zgórskiego 1 Ułerthnora w Stryju i we wszystkich pierwesorzędnych 
sklepach galanteryjnych. 1856 21—0 
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AŻ i Er > PER -~ CANA RZA igo 


redaktan: sdpawtednialay: 2 JMG = a" Mg Liza Zabalewiea, 


A słnchu jest nadzwyczaj sku-; 
teczny; wnięłam 4 krople na bawełnę 

i podzjażuł wyśmienicie. Nie słyszałem | 
niu 8 lat; terar chwała Bogu, Ryszę ||. 
calkiem. WyTaśnie i dobrze wazystko, 

60 ludzie mówią, Liczę lat 90 1 zj 
sięcy 5. Później uwiadomię w drich-| 
nikach, że Miepszeny ©1282] WA, 
chu jest bardzo dobry dla głuchego| 
i że go dostać możną zą tanią ceng" 
w Wiednia. 7021 3—6: 
Jósrf Urban, Nr. 52 w | 


Ll Losy 
Regulacji Cisy 
tray eiagnienia rocenie. 
Główna wygrana 100.006 zł, najmniejsza 110 zł. 
Sprzedaje na raty 23 miesięczne 
PO # utr. 
KANTOR WYMIANY 


SOKAL & LILIEN 


we Eswaormwie. 1752 18—C 


e. k. uprzyw. galic. 


akcyjnego Banku Hipotecznego 


kupuje i sp”zodaje 
wszystkie efekta i monety 
8 pod warunkami najprzystępniejszemi. 


36, listy hipoteczne 


które według prawa z dnia 1. lipca 1888 Dz. P. P. XXXVILL Nr. AA 
inajw. post. z dnia 17. grudnia 1871., mogą być użyte do lokowania 
kapitałów fundoszowych, pupiiarnych, kaucyj małżeńskich, wojsko- * 
wych. ss kaucje służbowe i wadja, są w tym kantorze do nabycia. gi 
y m Wszystkie polecenia z prowincji wykonujągaig bezzwło-2f 
cznie po kursie dzienaym bez doliczenia prowizji. 89-0 
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ko w Czechach, dnia 8, kwietnia 1880 
Ten ułewszory olej ałnuchum. 
który musi być zao-strzony w pieczęć 
„De. M. Dentsch.* sa co azrze- 
gólałą kważać należy, można nabywać 
w głównym składzie abieki 
pod „Węzierską Keroną'* 


1. PIEPESA we Lwowie 


(Cena wraz z precpissm użycia, 
2 złr., dla prowincji za przekazem 
pocztowym A xłr. 40 ont. fra"c0. 
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teezniamey bezzwłocznie. 
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